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Austrjacka księga czerwona. 
H. 


Swieży tom zbioru dępesz i innych aktów dy- 
Piomatycznych, który hr. Beust przedłożył delega- 
jom. węgiersko-austrjackim , ; rozmaitego doczekał 
Się losu u opinii. Mniejsza o to, co pisała iub pi- 
zę o nim zagranica, — nam przynajmniej nić na 

m nie zależy. Z pism przedlitawskich żadne nie 
znalazło dla nowej ksiegi czerwonej pochwał, sd 
Serca, z głębi przekonania idących; pisma centrali- 
styczne nawet właściwie były w kłopocie, co powie- 
sieć; ratowały się ogólnikami, 4 jedynym wyjąt- 

co do sprawy belgijsko-fra ncugkiej, w której 
mogły teraz odeprzeć autentycznie napaście tenden- 
Cyjng pism prusko-niemieckich , polegające na roz- 
Myślneni sfałszowaniu jednej depeszy hr. Beusta. 
uUelegacja austrjacka daje hr. Beustowi nawet- nie- 
Jako: wotum nieufności, okrawując mu _ preliminarz 
Spraw „zagranicznych i stawiając różne dezyderja. 
inaczej pisma węgierskie, mianowicie nalężące du 
obozu większości iministerjalnej, jak Pester Lloyd. 
'«Niedawno pozmałiśmy, niestety na sobie, 248 
Kastor Zloyd niętylkó jest organem hr. Beusta, ale 
iw ścisłęj a nim zażyłości zostaje. „Broni go w 
sprawach, w którychby sam kanclerz bronić się 
nie śmiał Jako: orędownikowi ngody austrjacko- 
węgierskiej, przysługyje „się mu różnemi artykułami, 
jak np. owym przez nas pewtórzonym, „w którym 
stanął przeciw biugenministrom i w ogóle. gentra- 
ligtpa w „obronie Połaków i Czechów, byle tem 
wiacej zachęcić + polskich delegatów do, wzięcia u> 
dziąłu w dełęgącjach wspólnych, Sądzimy jednak, 


że-mimo tu posiada ester Lloyd jeszcze. Spory: za- | 
nie mógł :zara- | 


DAS niezawisłości, gdyżby inaczej móg 
«em posjądać. tak. znakomitego, wpływu jaky organ 
Węgiarski. Otóż Pester Lloyd „daje hr. Beustowi, « 
okazji nowej księgi czerwonej, najzupełniejsze abso- 
lutorjum, nie skąpi pochwał, a nadto pali porzą- 
dug kapitułę półurzędowym, junkierskiim i narodo- 
-Wo-liberalnym organom pruski. Nia_spekulujcie 
ną Węgry! — powiada Prusom, bo to rzecz daro- 
pokój p. Beust jest dzisiaj bezwzględnym mężęm 
ójne æo do jegó polityki! wodke” 

[naczej bowiem było praag dwoma (4 

Przed dwoma laty odbywało się we Wiedniu 
walne zebranie wszechniemięckiego Towarzystwa 
kurkowego. Na uczcie publicznej wtedy hr. Baust— 
W rok. dopiero po bitwie komiggrećkiej i zawarciu 
pokoju pragskiego, którym się Kustrją wyrzekła 
wpływania ną sprawy niemieckie — rzekł: „Musi- 
my szukać czucia, styczności z Niemcami (Fühlung 
mit Deutkóhidnd suchen) * Zarazem toczył p. Beusi 
zacięta walkę z Bratianem z powodu agitacyj ru- 
maińskich w krajach korony węgierskiej, a. Prusy, 
choć nie w tej sprawie, popierały. Bratiana. Jedno 
Z drugięm zwróciło. uwage Węgrów : czyli przy- 
padkiem hr. Beust nie nadął nad tuiarę spuru 4 
bratianem, byle tylko drogą uboczną zawikłać Au- 
strję, a wiec i Węgry w wojnę odwetową ù Pru- 
sami, Z, tego skorzystali ajenci br. Bismarka. Pi- 
SMą pruskie upominały Węgrów, aby z całą usil- 
uością warowali swój wyływ na politykę Austuji, 
bo są j akta dyplomatyczne, dowodzące, że hr. Beust 
Fnaymniej nie jest tym. bezwzględnym mężem po- 
koju, za jakiego chciałby uchodzić. A upomnienie 
0 znalazło posłuch w Węgrzech. , 

To się już dzisiaj zmieniło, powiada Pester 
Llyd—ina wycieczki pruskie przeciw teraźniejszej 
księdze częrwonej, Węgry tylko z politowaniem 
Tuszają. ramiojami: Węgrzy nie mają: najmniejsze- 
go powodu być podejrzliwymi wobec tego, jak ta 

siega traktuje kwestje niemiecką. Napróżno pisma 
praskie posudzają odaośne depesze hr. Beusta ,* ja- 
koby za niemi ukrywało się Co wIĘCZ pradpiwnego, 
niż iawnie wypowiadają. Do posłów  austrja- 
chich 'w Mnichowie i Sztutgardzie pisze hr. Beust, 
aby unikali wszelkiego wpływania na' utworzenie 
Związku południowo-niemieckiego, Anstrja bowiem 
niema prawa ani sobie życzy, być pytaną o rady 
Wzpiędem podstaw, na których takowy mógłby 
ryjść tku. Arc E 
2 Cd ść Związku południowo-niemiockiego, i 
MOże go sobie życzymy : ale nie chcemy ani go 
tworzyć, ani do utworzenia być pomocnymi. . Jeśli 
wiązek ten stanie, to mepowinien istnieć ani naj- 
żejszy tania go, jakoby był dzie- 
żejszy powód do pomawiania go, JS U W de. 
em podszeptów austrjackieh. “= V0 WaN bodi 
Pesży do posła anstrjackiego w Berlinie sm ust 
Nietylko uniewinnia ogłoszenie słynnego talegramu 
P. Bismarka do hr. Goltza w Paryżu, ste i 1 
b atstrjackiego sztabu jeneralnego, ale daje Fru- 
Som wszelką „pożądaną satysfakcję, i wyraźnie pod- 
Nosi, że „pragnąc zachowania dobrych stosunków z 
worem berlińskim, szczerze ubolewa, 12 publikacja, 
Może niezdarna, dałą powód do obruszenia SIE, 
Może niegłusznego*. Ale nie koniec na tem. W tej 
depeszy hr. Bóust daje stronnictwa wojskowemu 
nagane , zarzucając MU, iż przy dobieraniu mate- 
Tatu. „nie okazało potrzebnego daru rozróżnienią* 
tnichi das erforderliche Unterscheidungsvermójen ge- 
Stigt). Konkluduje zatem Petër Łłcyd: „Niechaj 
zobia iposiopacy_ Hr. Bismarka i w tem nowy widzą 
dowód, iż hr, post jest najniespokojniejszym mę- 
żem stanu, jak upewnia Kreuzztg. W Peszcie i Wie- 
dnin witamy owszem to upemnienie z radością 
jako objaw, że. br. Beust 


Z totów pokojowej. polityki rekonstrukcyjnej hle 
Się : 


imnemi wyprzeć wpływami :* 


oju, więc Węgry Są a niego, zadowolone, spo- 
1 A 


Hr. Beust pisze taanz „Wolno | 


stanowczą samierzyh | 


We Lwowie, Poniedziałek dnia 26. Lipca 1866. 
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r T A |= 
» Francji i Anglii 23 franków R be 
+. WYOCLO M a, - „duśół 5 = 
a Belgii 1 Szwajcarji 18  „ = 
» Turcji i ks. Nadduu. 18 p 2 l 


Powód niniejszych wycieczek Prusaków przeciw 
hr. Beustowi, widzi Pester Lloyd nie w zewnętrznej 
polityce Austrji, ale jedynie w rozwijającym się 
silnie pariamentaryzmie wewnątrz monarchii Au- 
strjacko-węgierskiej, któryby bądźcobądź chcieli o- 
balić, bo jest im z każdym dniem niedogodniejszym, 
a nawet od czasu zwrotu we Francji coraz nieza- 
śniejszym. l 

Nie mamy najmniejszego powodu wątpić, 8 
to absolutorjum, ta pochwała, nie jest tylko lum 
źnym giosem jednego dziennika, ani jakiego natę- 
go stronnictwa -— ale głos stronnictwa, stojącego 
dzisiaj w Węgrzech n steru, przedstawiającego prze- 
ważną opinię Węgier. Popiera nas w tem zdaniu i 
postępowanie delegacji węgierskiej. Komisja jej finari- 
sowa, nietylko zatwierdziłażwszystkie pozycje preli- 
minarza spraw zagranicznych, ale jeszcze od siehie 
podwyższyła. Jestto jedna z najważniejszych form 
wętuma ufności, jaką może otrzymać minister od 
Ciała parlamentarnego. Taka pochwała, takie wo- 
tum ufności wąży więcej, niż wszelkie oklaski lub 
klątwy zagranicy. Nie tak łatwo ważą się obey za- 
czepiać rząd i państwo, które ma za sobą swojch 
obywateli. 

Nie wyczerpaliśmy jednak jeszcze opinii Pester 
Lloyda o. polityce p. Beusta. Pochwala on, że kan- 
clera pd owego obchodu wszechniemieckiego Towa- 
rzystwa kurkowego skierował na tory pokojowe, ale 
jak już wspomnieliśmy, przypisuje on to skierową= 
nie upomnienioim Węgrów. Podnosi, że dzięki Au- 
strji, Serbia zyskała od Turcji ustąpienie załogi 
tureckiej % Belgradu; 2e Austrja pomogła Serbit dè 
pomyślnego przebycia katastrofy topczyderskiej; ża 
dokonała upadku Bratiana, — ale że to nie dziełę 
hr. Beusta, tylko hr. Andrassego. Słowem, wszystkie 
sukcesa polityki austrjackiej, Pester Lloyd pośrednie 
albo bezpośrednio przypisuje Węgrom. Czy ubliża 
to pochwałom, któreśmy wyszczególnili powyżej? 
Może, — ale z natury swojej, ludzie mają upodoe 
banie, nawet słabość do osoby, która sie im powo» 
duje, tem więcej, gdy następstwa tego powodówanią 
się są pomyślne. 
Beustowi z górą przychylność Węgrów. 


wielką sprawą, w której lewica węgierska zgadza 


4 


rjalnie Nra kę TE jest z księgi czer- 
wolhej i z zewnętrznej polityki Austrii. s 
„dw a do Austrji, zaba o ciu NINA aie 
nie bardzo lubiane u Węgrów ba Ty 
wyzyskuje ten. fakt dla siebie, i Ay ay jk 
stó względami na politykę zewnętrzną, kiedy od- 
rzuca Życzenia ludów Tub nadane już prawa. pomi- 
ja, i nieraz się jeszcze zasłaniać będzie. Nam tylko 
wypada odsłonić tę maskę, ‘która łudzi Węgrów, 
jakóby Austrja wyrzekła sie sprawy niemieckiej, 
zaparta sie łączności z Niemcami. Wypada nam 
wykazywać, że zresztą, chociaż Węgry mają powód 
być zadowołonymi, bo polityka Austrji nietylko nie 
idzie przeciw Węgrom, ale owszem za ich powodem, 
to znów co do innych ludów polityka ta jest wrecz 
inna, że jak niegdyś Austuja korzyła się przed Mo- 
skwą, tak dzisiaj przed nią się korzy, I w doda- 
tku korzy się przed Prusami; że słabość tę wykry- 
wa właśnie księga czerwona w tem co zawiera 1 
w tem czego nie zawiera; że polityka ta nie może 
liczyć w Przedlitawii na te pochwały, na to usza- 
nowanie, jakie napotkała w Węgrzech. Mamy po- 
winność i prawo to wypowiedzieć, a głos ten be- 
dzie może także ważnym dla Węgrów, choć nie 
tyle, co ich głos dla Przedlitawii. 


Korespondencje Gazety Narodowej. 


Wiedeń d. 24. lipca. 

(A) Wczoraj panował popłoch niezwykły na tar- 
gu pienicżnym. Wszystkie papiery spadły tak znacznie, 
jak się już dawno nie zdarzyło. W przecięciu można 
liczyć, że ŁÓ złr. było straty na każdej akcji. Naj- 
większą różnicę kursa okazały akcje kolei francuzko- 
austrjackich, któro z Paryża podtrzymywane i pędzone 
w górę, spadły w jednym dnia o 24—25 złr. na 
sztuce. 

Jak to się w takich razach zwykle dzieje, nikt 
się hie pytał o wlaściwą przyczyne tak nieprzewidzia- 
nego popłochu, tylko jeden drugiego sturał się uprze- 
dzić w sprzedaży swych walorów po lepszej cenie. Do- 
piero później nieco, zaczęto rozważać i rozbierać po- 
wody. tak niemiłej niespodzianki. Pokazało się, że 
istotnie targ był przepełniony papierami po cenach 
wysokich, które w wielkiej części spoczywały w ręku 
hardziej śmiałych, jak zamożnych spekulantów, — da- 
lej, że przez cały dzień utrzymywała się pogłoska, iż 
bank narodowy podwyższy swój dyskont, i że papiery 
trudno było ulokować po dobrych warunkach, i trzeba 
było płacić wysoka prolongatę (report.) 

To wszystko jednak nie wystarczałoby na uspra- 
wiedliwienie baissy w tych rozmiarach, jakie raptownie 
przybrała. ; 

Znależiono nareszcie właściwy i główny powód 
niespodziewanego spadku papierów austrjackich tam, 
gdzie go zwykle nie szukano, t. j. w Berlinie. Miasto 
to, jako plac giełdowy, samo przez się nie jest w sta- 
nie, prżeż udzielamie swym bankierom rozkazów nawal- 
nego sprzedawania iordres dê vente) efektów, sprowa- 


"dzić na giełdzia wiedeńskiej, jak Francuzi mówią, une 


detoute; ale z tego samega Berlina doszła wiadomość 


Ubytek w sławie nagradza hr. 


Bezwzględna polityka pokoju jest też jedyug | 


się najzupełniej z większością. Stoimy zatem wo- ! 
bec faktu, że przeważna dzisiaj moralnie i mate-! 


tem pamietać, bo - 


innej, zupełnie nąażury, a w Wiedniu nigdy i 
marzyć nie chciano. 

Oto przed kilku dniami -W anderer utrzymał był 
telegram z Berlina tej treści, że wskutek rewelacyj w 
procesie Scharff-Schiff, rząd pruski postanowił zarządzić 
rodzaj siedztwa, czyli ankiety, której celem ma być 
zregulowanie stosuakh giełdy beriińskiej do papierów 
austrjackich. Dla zorjentywaniw się nie zaszkodzi przy- 
pomnąć, że w procesie tym była wzmianka o wielkich 
ordres de vente bankiera berlińskiego, Bleichródera, na- 
leżącego da pierwszych firni bankowych, który, jak 
powiadaja, przeprowadził był zapomocą Schiffa znaczną 
operację a la baisse w Wiedniu ż tego powodu, że 
go tam jakieś konsorcjum grindęrowskie pominęło... 
co sobie wziął za obrazę Specjalnego honoru bankier- 
skiego ze strony neo-linansistów nowej ery austry- 
jackiej. 

Wtedy mie zwadżauo na tę wiadomość, bo ją 
przyniósł Wanderer, którego nie zajmnją zwykle 
sprawy giełdowe'i ktory dlatego właśnie nie jest dla 
finansistów powagą. Dzienniki zaś june przemilczały 
o treści powyższego doniesienia + aż dopiero wczoraj 
(moża . że przezorne więkkae' depmy "skorzystały już z 
okazji pozbycia się po depszych- each papierów « 
wpłynęły na publikację post festum) stara Presse przy- 
niosła w wieczornem wydaniu taki sam telegram , jak 
Wanderer przed dwoma dniami, 

Prenże powiada, że toczą wię rokowania w mini- 
sterjum „finansów w Bertuqie. « jakimby sposobem zapor 
biedz ażjotaży w obcych papierach. 

Trzęba sobie uprzytomnić, że dziś Frankfurt nie 
jest wolnem miastem, ale. należy do Prus. Przypu- 
szczając tedy, że czy to p. -Bismark, czy z jego na- 
tchnienia ministerjum pruskie zdecydówałoby . się, dla 
poprawienia targu pieniężnego w Prusiech, wykluczyć 
austrjackio papiery z tak zwanego Kurszettla, to 
wtedy 1, Frankfurt i Berlin puściłyby się już na 
iune pole spekulacji, « targ tutejszy musiałby sam je- 
den wziąść na siebie umieszczenie istniejących i umie- 
szczanie przyszłych austrjackieh papierów przemysło- 
wych. Czy do tego przyjdzie, czy tylko do zaprowa- 
dzenia zmian niektórych, przesadzać dziś niepodobna, — 
ale że dla bankierów i spekulantów tutejszych wcale 
nie jest obojętnem, czy Berlin i Frankfurt będą. robić 
operacje finansowe w waloracu anstrjackich i nadal, lub 
nie — każdy z łatwością zrozumie. 


której 


rę p 
Czynności delegacyjne. 

W piątek: obradował Wydział budżetowy de- 
legacji przedlitawskiej nad preliminarzem ministe- 
rjum spraw zewnętrznych. W rozprawie jenerałnej 
toczyła się kwestja około księgi czerwonej, mia- 
nowicie około depesz, dotyczących stosunku Austrji 
do Rzymu. Wielu mowców przemawiało; z Pola- 
ków. Ziemiałkowski i Jabłonowski. 

W rozprawie Szezegółowej przyjęto zgodnie z 
przedłożeniem rządowem tytuł I. pozycje j 
„zarząd contralny“ w kwocie 373,942 złr., po od- 
rzuceniu wniosku Kechbauera, ażeby 10.000 złr. 
wykreślić z tego tytułu. Pozycję 7. tegoż ty- 
tułu: „tajemne wydatki* przyzwołono pod wa” 
runkiem, iż żadne inne Żądania nie bedą już wy- 
magans na te wydatki. 

Nad tytułem II. „wydatki dyplomatyczne“ 
rozwiązała się ważna dyskusja. Rechbaueri 
W eichs domagają sie zastąpienia wielu poselstw 
Zagranicznych radcami legacyjnymi, między innemi 
także poselstwa w Rzymie. Odnośne wnioski od- 
Izucono jednak, a przyjęto wniosek Arnetha, 
ażeby zwinąć tylko poselstwa w Hamburgu, Lu- 
bece, Bremie, -Oldenburgu i Brunświku, a se- 
kretarzom tych poselstw poruczyć jenerałne konsu- 
laty. Z wielu wniosków referenta co do wykreśle- 
ma znacznych kwót w różnych pozycjach poselstw, 
przyjeto tylko wniosek o wykreśleniu z pozycji 22. 
200 złr., resztę przyjeto zgodnie z przedłożeniem 
rządowem. 

Na sobotniem posiedzeniu Wydziału budżeto- 
wego delegacji przedlitawskiej, wywiązała się żywa 
dyskusja cò do stosunku Austrji do państw zagra- 
nicznych. Demel przemawiał za przyjaźnemi sto- 
stmkami z Prusami i przeciw sojuszowi z Francją, 
która urzeczywistniła zasadę narodowości, zgubną 
A> Austrji(t). Chrzanowski bronił tej zasady 
R Ki zarzutom Demla, a Ziemiałkowski do- 
wi at, dz przeprowadzenie jej wcale nie jest ze 
T xd Anstrj. Inni delegaci żądali wyjaśnień co 
; stosunków 4 Rzymem. W ogóle chodziło tam 
i rwie hr. Beusta. Kanclerz odpowiedział, 
AE 0,0 ułożenia stałego programu dla polityki 
Siae FAS), a prawie nawet niepodobne, gdyż mi- 
w T Spraw zewnętrznych musi obierać stanowi- 
a ngng, według ogólnej sytuacji. Położenie 
$ zaj Jest jednak w ogóle pokojowe, a usiłowa- 

HE Je] jest „mieć zawsze wolną ręke“. 


Na piątkowem posiedzeniu sekcji woj j 

b SB, 1 l JL wojskowej 
oron gi wegierskiej toczyły się rozprawy głównie 
bulę mik" Pogranicza wojskowego, prowadzone 
ry, ; jA pod dyskrecją. W drugim przedmie- 
ką 504 posiedzenia, w sprawie funduszu wojsko- 
k go nchwalono wybrać komisję z czterech człon- 
ków (Bano, Bujanowicz, Reiner i Stratimirowicz), 
która ma zbadać wysokość i sposób zawiadowstwa 
tych funduszów i złożyć sprawozdanie sekcji. Zgo- 
dzono sie też na zasadę, iż fundusz zasiępców wi- 
nien być oddany w zawiadowstwo wspólnemu mi- 
nistrowi finansów. 


REKE VIII. 


Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują 


We LWOWIE : Rióro Administracji Gazety 
Narofowej przy uliey Nowej. pod liczbą 291. 
W KRAKOWIE i , Księgurnia dózefa Czecha w 
rynku. W PARYŻU : na całą Francje i Anglię 
jedynie P. pułkownik Raczkówaki, rue ds pont 
de Lodi Nr. 1. Ws WIEDNIU : p. A. Oppelik. 
Wubzeila 22: tudzież pp. HuavonsteiR A: Yo- 

jèr. Neuer Markt Nr. 11. W FRANKFURCIE 
Ra MENEM i HAMBURGU: pp. Hauxensteln 
4 Vogler. W MERLINIE : p. Rudolf Mosse. 

OGŁOSZENIA przyjmują się 74 oplata 6 cnt. 
ad miejsca objętości jsdnepo wiorsza WoS 
drukiem. oprócz opłaty stęplowi; 30 cni, za ka- 
zdraznwe umieszezenie. 
© Listy reklamacyjne uisopreczętowane nie 
ulegają Iranko*aniu. 

Mapunkrypto drobne nig zwzuęnją się , loct 
bywają niszczone 


Sekcja dla spraw zewnętrznych załatwiła na 
posiedzesiu piątkowe preliminarz poselstw i kon- 
sulatów do 86, pozycji. Przyzwólono na wszystkie 
pozycje według wniosków rządowych. Przy posel” 
stwie dla Prus i Meklemburga zrobiono uwagę, 12 
dodatek „i Mekiemburga* jest zbytęcznym; nie 
zniesiono go jednak. Odzywały się też liczne głosy 
tak jak w roku przeszłym przeciw istnisuiu posel- 
stwa dla Saksonii. Przyzwolono jednak bstateczuje 
iną to poselstwo. Dłuższą rozprawę wywołała am- 
basada rzymska; zrobiono uwage, iż należy już 
raz przecie wyjasnić kwestje : czy Rzym jest uwa- 
żany za państwo świeckie czy dachowne? W pier- 
wszym razie nie potrzeba by tam ambasadora , & 
wystarczyłby zwykły poseł; w drugim razie forma 
dzisiejszej reprezentacji nie odpowiada duchownemu 
charakterowi, czyli ihnemi słowy: ambasador Świe- 
cki nie ma co robić w stolicy kościoła katolickie- 
go. Zostawiono ostatecznie w zawieszeniu tę sprawę. 

Przyzwolono też stosownie do Życzeń dawniej- 
szej delegacji nowy podział konsułatów. 


Przegląd polityczny. 


W liścia, kióry Kraj otrzymał z Wołynia, dono- 
szą. iż ruąd moskiewski zwrócił hr. Alfr. Potockiemu 
pobraną z jego dóbr kontrybucję w ilości 300.000 
rsr. i wypłacił indemnizację w sumie 500.000 rsr. 
Zwrot kontrybucji, jakkolwiek bardzo słuszny, bo 
nie będąc na miejscu, niepodobna było wykroczyć 
przeciw rządowi, należy jednak do zupełnie nie- 
praktykowanych i wyjątkowych wypadków. 


Ausirja i Węgry. Czytamy w dziennikach 
wiedeńskich: „Według wiadomości urzędowych, miał 
papież wyrazić podziękowanie za akt łaski cesar- 
skiej dla biskupa Rudigiera, pomijając zupełnie do- 
tyczące kwestje zasadnicze“. 

Z Wiednia donoszą do Kölnische Zeitung, że 
rząd austrjacki żądał od papieża udzielenia godno- 
ści kardynalskiej czterem biskupom, mianowicie: 
dla prymasa węgierskiego, dla arcybiskupa salc- 
burgskiego, dla rzymsko-katolickiego arcybiskupa 
lwowskiego i dla grecko-unickiego arcybiskupa 
siedmiogrodzkiego. Kurja rzymska jednak przychy= 
lita się tylko do udzielenia godności kardynalskiej 
prymasowi węgierskiemu i arcybiskupowi salcburg- 
skiemu. 

Franeja. Lewica Ciała prawodawczego nie 
prowadzi obecnej kampanii swojej z powodzeniem. 
21. tego m. miała znów dwa zgromadzenia i znowu 
na nich nic nie postanowiono. Przedkładano cztery 
manifesta i toczyły się nad niemi rozprawy. Jeden 
z nich był Thiersa, w duchu monarchiczno - kon- 
stytucyjnym w nazbyt łagodnej formie napisany, nie 
zadowolmł zgromadzenia i upadł zupełnie. Drugi 
projekt. napisał Pelletan, trzeci Jules Simon, czwar- 
ty Ferry. Manifest Simona miał być znów nadto 
energiczny ; konczył się temi słowy: „Idźmy więc 
na nieprzyjaciela !* — Projekt ten uznano za 
niepołityczny, tak jak projekt Pelletana za gwałto- 
wny, è projekt Ferryego za długi i niejasny. Część 
lewicy obwinia Picarda, że odgrywa rolę du- 
cha wszystkiemu przeczącego i wszystko krytyku- 
jącego, i przez to obala wnoszone projekta . sam 
zaś nic nie robi. Zdaje się, że lewica przyłączy się 
do energicznego protestu Juliusza Favre. 

Według doniesień dzienników urzędowych ko- 
misja dła opracowania projektów reform, które 
mają być pod obrady senatu podane , pracuje z ca- 
łą usilnością i energią, chcąc już na d. 2. sier- 
pnia być gotową. 


Anglia. Grożące starcie między dwiema Izba- 
mi angielskiego parlamentu, usunięto szczęśliwie. 
-Na przedwezorajszem posiedzeniu Izby wyższej mi- 
nisterjim przedłożyło kompromis, zgromadzenie 
przyjęło go, a ponieważ rząd zapewne działał już 
zapewniony o usposobieniu większości Izby niższej, 
sprawa więc irlandzkiego kościoła wkrótce ukończo- 
ną zostanie. Nie znamy jeszcze szczegółów kom- 
promisu, wiadomo tylko, że jeśli rzad porobił nie- 
które ustępstwa, to Izba wyższa musiała porobić 
daleko znaczniejsze. Z rządowych ustępstw są wia- 
dome następujące: przyzwolenie na to, aby cześć 
sum. z likwidacji majątków kościelnych pozostająca, 
zachowaną została do późniejszego rozporządzenia 
parlamentu; prócz tego w swoim projekcie nowym 
podniósł rząd sumę, przeznaczoną na wynagrodzenie 
księży irlandzkiego kościoła, <do - 840.000 fnt. szt. 
W pierwotnym projekcie suma ta wynosiła splko 
pół miliona. r 
Wschód. Wanderer otrzymał znów aan 
z Konstant e ola, wedłu kiórego wyeca orta 
ynopola, e. Iskiej kolonii w 
owadza taraz zakładanie polskiej ko: 
przepr Pk "orantów polskich wciela do 
Konstantynopolu, a emigrantów po kolejach pań- 
armii i obsadza nimi urzęda przy kolejach p 


DŁ aii rozkaz sułtana udał się poseł tu- 


recki przy dworze ateńskim do Korfu na chrzciny 


i ięcia następcy. 
| RES» payki praski w sumie 8 milionów 
drachm objął jakiś Grek w Konstantynopolu. W 
Atenach zapowiedziano wielkie zaoszczędzenia. 
Wszystkie poselstwa, prócz konstantynopolitańskie- 
go, mają być zwinięte, armia zredukowaną, większa 
część okretów. wojennych rozbrojoną:* 


Kronika. 


— Sprawa zakonnicy. Komisja sądowa udała się 
w piątek do kłasztoru Karmelitek bosych. celem" przewie- 
zienia Barbary Ubryk do domu obłąkanych. Komisja. złożo- 
na zRędziego śledczego dr. Gebharda, protokolisty Kwiat- 
kowskiego i ks. prałata Spitala, zastała Barbarę Ubryk u- 
braną w stroju zakonnym, na łóżku siedzącą, a na słowa 
sędziego: „Dzień dobry siostro“ — odpowiedziała: „Przepra- 
szam, niech będzie pochwalony.“ Gdy jej sędzia oznajmił, 
łe zostanie przeprowadzoną w wygodniejsze miejsce i Że 
klasztór opuści, Barbara Ubryk nie taiła się z radością 
swoją. Sędzia wziął ją za jedną rękę. jedna z zakonnic za 
drugą i wyprowadzili, Barbara Ubryk wychodząc z sali pod- 
skakiwała z ucieehy. Zakonnicy odprowadzity ją aż do fur- 
ty, a jedna z nich z oznaką pewnego przywiązania uściska- 
ła i ucałowała Barbarę, która zwracając się do niej rzekła 
z czułością: „Toś to ty Agnieszko, jedź zemną, proszę* — 
które to wezwania w ciągu drogi ciągle powtarzała. dopo- 
minając się, aby „Agnieszka“ z nią jechała. lubo jej wcale 
nie widziała. 

Do pierwszego powozu wsiadła Barbara Ubryk, jedna 
szarytka, protokolista sądowy i posługacz z domu obłąka- 
nych, do drugiego powozu wsiedli sędzia śledczy i ks. pra- 
łat Spital. W ciągu drogi Barbara Ubryk zachowywała się 
jak najspokojniej. Na odezwanie się szarytki żartobliwe, że 
może teraz zostanie szarytką, Barbara jęła całować ręce 
szarytki, oświadczając, że z ochotą na to się zgodzi. 

W połowie drogi, i tak niedalekiej z klasztoru do św. 
Ducha, Barbara Ubryk snać wskutek działania świeżego po- 
wietrza, nabrała kolorów iz sił opadać poczęła, tak iż ją mu- 
siano podtrzymać na siedzeniu. Lecz przytoraności wcale nie 
traciła aż do miejsca przeznaczenia, tj. szpitala św. Ducha. 
W bramie oczekiwał ją pryraarjusz szpitala dr. Jakubowski, 
w którego obecności Barbara opiece miejscowego zarządu 
oddaną została. Wysiąść z powozu nie mogła o własnych 
siłach, musiano ją przeto wziąść na ręce. Niosący ją nie 
mógł nraić zdziwienia nad lekkością Barbary; mówił, że 
tak mu się zdawało. jakby 12 funtów ważyła. Barbara prze- 
niesiona na miejsce do sali, prosiła o usadowienie na łóż- 
ku, mówiąc, że na nogach się utrzymać nie może i nie wie. 
co się z nią dzieje. Później jednak, jakby przywołała sobie 
pamięć na pomoc, poczęła wołać: „Gdzie jest ten pan, co 
mnie niósł? proszę niech tu zaraz przyjdzie, ja muszę mu 
podziękować“, a w końcn z czułością i pewnego rodzaju 
przymilaniem się dodała: „On się może oberwał*, Ten co ją 
niósł, przystąpił do łóżka, a Barbara rzekła: „To nie ten. 
to był inny“, poznała atoli w nim tego, który jej pierwszy 
podał jeść przy otwarciu celi w klasztorze, i rzekła: „Wi- 
dzisz ty braciszku, toś ty mi jeść podał“. 

Sędzia śledczy opuszczając szpital» polecił Barbare o- 
piece i pieczołowitości przełożonej Sióstr miłosierdzia, któ- 
ra była widocznie rozrzewnioną. Nadto nakazai sędzia śled- 
czy, aby do Barbary oprócz sędziego, dr. Jakubowskiego 
i dr. Blumenstoka nikogo nie dopuszczać. 

Przy przewiezieniu Barbary nie byli obecni lekarze są- 
dowi, gdyż przedtem byli oświadczyli, że przewiezienie bez 
szwanku dla zdrowia jej odhyć się może, a dr. Jakubowski, 
zapytany przed samem przewiezieniem o zdanie swoje, od- 
powiedział, że na jego odpowiedzialność można ją odwieźć. 

W ciągu soboty lekarze sądowi dr. Jakubow- 
ski i dr. Blumenstok roapoczęli badania i obserwacje Bar- 
bary Ubryk. Lleżała w łóżku zupełnie spokojnie i ma się 
daleko lepiej, aniżeli przed kilku dniami. To ca mówi, nie 
pozwala jeszcze wnioskować, czy jest obłąkaną lub nie, czy 
tylko zdziczałą; chwilami bardzo rozsądnie się odzywa, gdy 
przeciwnie często mówi od rzeczy. Szczegółów śledztwa, do- 
póki mie będzie ukończone, oczywiście podgwać nie możemy, 
nietylko ze względu na ustawę drukową, lecz i na tok 
sledztwa, które powtarzaniem wieści nieprawdziwych łatwo 
paraliżować można. 

/ piątku na sobotę pomiędzy godziną 1lta a lszą w 
nocy, kilkaset osób, po największej części młodych ludzi, 

zgromadziło się około klasztoru karmelitanek bosych na 
Wesołej w Krakowie, wybiło bramę klasztorną i przeszło 
50 szyb w mieszkaniu kapelana i w knchni. Oddział stra- 
ły policyjnej, przybywszy na miejsce, powstrzymał obecnych 
od dalszych gwałtownych postępków. (Czas.) 


— Bitka. Wczoraj około godziny 5. wieczorem przy- 
szło na Krakowskiem, między zamieszkującą tę część min- 
ata ludnością izraelicką a żołnierzami do bitki dość niezwy- 
czajnych rozmiarów. Powodem do zajścia był jakiś pijany 
artylerzysta, któremu przyszło na myśl wyjętym tasakiem 
straszyć bawiące się naulicy dzieci. Rodzice napastywanych 
dzieciaków upominali z początku pijanego Żołnierza, aby 
broń schował, a gdy to nie pomagało, chcieli mu ją prze- 
mocą odebrać. Na jego krzyk zaczęło się zbiegać z po- 
blizkich szynków i z koszar na Żołkiewskiem coraz więcej 
Żotnierzy , ludność żydowska także poczęła napływać 
gromadami i wywiązała się tym sposobem zawzięta bójka. 
Żołnierze walczyli bagnetami i tasakami, poranili wielu 
Żydów, w dwóch szynkach  potłukli naczynie i powy- 
pusźczali napoje z beczułek. Rozjątrzony tłum izraelitów 
raził ich znowu kamieniami i rozmaitemi innemi pociska- 
mi z okien i dachów sąsiednich kamienic. 

Gdy nie pomogły perswazje i łagodniejsze środki nad- 
biegłych patroli policyjnych i wojskowych, dało wojsko 
dwa razy oguia... w powietrze. Wtedy rozprószyli się 
Żydzi, a pozostałych na placu rozpędzono, krnąbrniejszych 
uwięziono, 8 jako corpora delicti znaleziono na placu tasak 
artyleryjski i bagnet. 

W zeszłym tygodniu z czwartku na piątek pobili się 
znów podoficerowie z czeładnikami po godzinie 10. w nocy 
w szynku pod nr. 214%,, przyczem także używali obnażonej 
broni i ranili dwóch. 


Mnsztardn po obiedzie. Lwowski konsystorz r. 
gr. rozesłał okólnik do duchowieństwa ruskiego z przypo- 
mnieniem, że moc obowiązująca listu pasterskiego z roku 
1861, w którym ostrzegano przed braniem udziału kleru w 
politycznych demonstracjach, bynajmniej nie uległa prze- 
dawnieniu. Udział księży ruskich w nabożeństwach za spo- 
kój duszy Kazimierza W. dał powód do tego przypomnie- 
nia. Szczęściem, że ten  cyrkularz konsystorjalny wydano 
dopiero w dniu 19. bm. 

Wiejski lekarz. Koło Tarnopola używał szerokie- 
go rozgłosu, jako doskonały lekarz „koni i ludzi“ niejaki 
Roman (radamus. Na tej reputacji wcale nie źle wy- 
chodził, bo z dalekich wsi przychodzili do niego ludzie po 
ratunek -- i pacjenci jego bodaj czy nie z większem zau- 
faniem słuchali jego rad, niż przepisów uczonych doktorów 
medycyny. Otóż zdarzyło się, że we wsi Chodaczkowie rozpo- 
wszęchmiły się epidemiczpie krosty. Rada w radę — co tu 
Zrobić, — zdecydowano się zgodzić ryczałtowo Gadamusa, 
aby całą wieś rz 2 Chorzy zrobili składkę między s0- 
bą na bono dla niego i na zakupno leków, a osobna 


upaź 


GAZETA NARODOWA z dnia 26. Lipca 1869. 


Leczenie rozpoczął zadaniem chorym dobrej porcji 
wódki, zmieszanej z siarką, a potem narobił ze starego ma- 
sła i z nakupionych w Tarnopolu chemikaliów jakiejś ma- 
ści rudawego koloru i kazał nią chorym nacierać ciało. 
Z tych co usłuchali jego rady, troje umarło wśród najstra- 
szniejszych mąk, a inni długo musieli się leczyć potem, za- 
nim udało się wyprowadzić z nich wszczepione w orga- 
nizm żywe srebro 1 miedź. 

W tych dniach stawał w skutek tego Gauamus przed 
sądem, jako eskarzony o wykroczenie przeciwko bezpieczeń- 
stwu życia i zdrowia. Uniewinniał się tem. że nie wiedział, 
iż lekarstwa jego są trucizną. Sad skazał go na ośm mie- 
sięcy ścisłego aresztu z dwurazowym postem co tygodnia. 
Poszkodowani w skutek szarlatanizmn (Gadamusa włościanie 
z Chodaczkowa żądali tylko po 2 zły. wynagrodzenia za 
swoje boleści —- jeden śmielszy otaksował swoją kilkutygo- 
dniową słabość na 15 złr. w. a. 


— Na pomnik Kazimierza Wielkiego we Lwowie 
nadesłali na ręce Wydawnictwa Gazety Narodowej pp.: pani 
Skólska z Warwoliniec 2 złr., F. T. lzłr., Gmina staroza- 
konnych w Staremmieście, mianowicie: L. Lamm, A. Lamm, 
J. Zenner, J. Wermuth, R. Aberdam (po 1 ztr.), M. Lamm 
(2 złr.) A. Henisch, M. Halpern, E. Glanzberg, J. Zim- 
ratrmann, J. Heniscn, Ch. Penner (po 50 ct.), Sel. Richter, 
M. Gelernter, L. Erlbaum (po 40 et.), A. Winger, M. Pen- 
ner, M. Gradinger, D. Halpern, M. Goldfischer, Ch. J. Erl- 
baum, R. Tauber, L. Feicher, D. Glanzmann. N. Eribaum 
(po 30 ct.), L. Margules, H. Weminger, O. Glück, J. Ke- 
stenbaura (po 20 ct.), E. Klein (1 cwancyger srebr.): ra- 
zem 15 złr. i 1 cwanc. srebr. Pp. Strzałkowski 2 złr., W. 
Strzałkowska 2 złr., A. W. G. z Sokala 10 złr., Urzędnicy 
sądu powiatowego w Sokalu 4 złr. 50 ct., W. T. z Sokala 
1 złr., Z. Bogdanowicz z Lelatyna 10 franków, Szkoła gmin- 
na stanisławowska 11 złr. 66 ct., K. Karzniewicz z Sokala 
1 złr. 60) ct., Księża polscy tułacze, przebywający w Ant- 
werpii jako grosz wdowi 3 franki, Członkowie sztuki dru- 
karskiej we Lwowie 4 złr. 20 ct. Razem 54 złr. 96 cnt., 
13 franków i 1 cwanc. 


- Na odnowienie pomnika Kazimierza Wielkie- 
go w Krakowie nadesłali na ręce Wydawnictwa Gazety 
Narodowej: z Piwniczny pp. A. W. (2 złr.), Konstanty Do- 
nikowski, Ant. Paszkowski, Grzeg. T. Ortyński, M. Marci- 
szowski, J. Widomski, M. Pasiut (po 1 zł), J. Cycoń (10 
centów), razem 10 zlr. 10 c.; następnie pp. N. N. z Roma- 
nówki 2 zł. M. D. z Sokala 1 złr. Razem 13 zby. 10 c. a 
z poprzednio wykazanemi ogółem 61 złr. 90 c. w. a. 

Na przeniesienie zwłok Mickiewicza na Wa- 
wel nadesłali na ręce Wydawnictwa Gazety Narodowej: z 
Suczawy pp. K. Lepka, J. Blada, J. Berger, T. Bochniak, 
A. Prunkuł, A. Mitkiewicz, ks. J. S., T. Polewiński, J. Lö- 
wa, Neumann, W. Clark, A. Łużański, M. Kruszyński, J. 
Górecki, M. Wehrle, Józefowicz, A. Koczyński, A. Gilczew- 
ski, F. Nowacki. K. Pulmarowicz. H. Klem, B. Wilczyński, 
Dubasiewicz, Matkowski, X. N. N., A. Meyer, A. Strait, 
M. Domaradzki, W. Hennig, B. Nikołajewicz, dr. J. Knet- 
tner, J. z Chamskich Knettnerowa, K. Klamut, L. Matu- 
azewshi, dr. Frisch, J. Mehrlaub, B. Botuschan, bracia An- 
toniewicze, Markowski, Awakowicz, S$. Diamant, J. Schil- 


chawiczek, A. Bogusławska, P Chrzanowski, Jędrzejewski, 


J. Zarwaczyński, J. Urbański, razem 18 złr. 50 c. 


Na obchód Unii liabelskiej uadesłali na ręce 
Wydawnictwa Gazety Narodowej: pani H. B. z Sokala 1 złr., 
pp. J. S. C. 1 złr., księża polscy tułacze, przebywający w 
Antwerpii, jako grosz wdowi 4 franki, członkowie sztuki 
drukarskiej we Lwowie 5 złr. 15 c. Razem 7 złr. 15 c. i 4 
franki. a z poprzednio wykazanemi ogółem 51 złr. 25 c. i 
4 franki złotem. 


Dia rodziny ś. p S$yrokomii nadesłali na ręce 
Wydawnictwa Gazety Narodowej: pp. J. S. C. 1 złr., dr. 
Spausta 1 złr., St. Z. z Sokala 1 złr., pani Wanda Pietru- 
ska z Nowego Siołą 5 złr. Razem 8 złr. w. a. 


— Na odbudowanie Snkiennic nadesłali na ręce 
Wydawnictwa Gazety Narodowej: Pp. St. Z. z Sokala 1 złr., 
Fr. Heller 50 c., Mierzwiński 25 c., Leligdowicz 25e., Kopł 


"Markus 50 c, dwaj włościanie z Hrehorowa 25 c., dwaj 


włościanie z Żurowa 25 c. Stefan Wysocki 2 złe. 50 c., 
dzieci szkoły hrehorowskiej 50 c., dr. K. Żywicki, adwokat 
w Tarnopolu, ze składek 10 ztr. 5O c. Ze Suczawy: pp. 
K. Lepka, J. Blada, J. Blada, J. Berger, T. Bochniak, A. 
Prunkuł, A. Mitkiewicz, ks. J. S., T. Polewiński, J. Lówe, 
Neumann, W. Clark, A. Łużański, M. Kruszyński, J. Góre- 
cki, M. Wehrle, Józefowicz, A. Koczyński, A. Gilczewskt, 
F. Nowacki, K. Pulnarowicz, H. Klem, B. Wilczyński, Du- 
basiewicz, Matkowski, X. N. N., A. Meyer, A. Streit, M. 
Domaradzki, W. Hennig, B. Nikołajewicz, dr. J. Knettner, 
J. z Chamskich Knettnerowa, K. Klamut, L. Matuszewski, 
dr. Frisch, J. Mehrlaub, B. Botuschan, bracia Antoniewi- 
cze, Markowski, Awakowicz, S. Diamant, J. Schilchawiczek, 
A. Bogustawska, A. Bogusławska, P. Chrzanowski. Jędrze- 
jewski, J. Zarwaczyński, J. Urbański. razem 18 złr. 50 c. 
Polscy księża tułacze, przebywający w Antwerpii, jako grosz 
wdowi 3 franki pap. Razem 35 złr. i 3 franki pap. 


— Bibliografia polska, podawana przez księgar- 


‘nig Gubrynowicza i Schmidta we Lwowie. 


Büchner Ludwik. Siła i materja, filozoficzne studja 
na polu doświadczeń przyrodniczych. spolszczył według 
dziesiątego wydania L. Mulski. 8vo 176 str. Lwów 1869. 
Cena 2 złr. BO c. 

Herloszsohn K. Ostatni Taboryta. Tłumaczył z 
niemieckiego A U. 8vo 149 str. Lwów 1869 2 złr. 

Krakowiaki mnemotechniczne, czyli sposób uła- 
twiający naukę chronologii, zastosowany do chronologii 
dziejów Polski, przez J. ł.. S. Drogie wydanie Bvo Kra- 
ków 1869 20 c. 

Małecki A. Gramatykg języka polskiego, mniejsza, 
dla użytku gimnazjów i szkół realnych ułożona. Wydanie 
trzecie 8vo XIV. i 310 str. Lwów 1869 A A 

Olechnowicz Fr. Wyjątek z pisma pod tytułem: 
„Fiłozofia sławiano-celtycka* Bvo 122 str. Kraków 1869 
Cena 1 złr. 

O stugach bożych. Siostrzyczki ubogich. Przekład 
z francuskiego Bvo 31 str. Lwów 1869 20 c. 

Pietruski Konstanty z.Siemuszowej. © niektórych 
rzadszych krajowych zwierzętach ssących. Wspomnienia z 
lat ubiegłych. 16ka 58 str. Lwów 1869 30 c. 

Pol W. Historyczny obszar Polski. 8vo 74 str. Kra- 
ków 1869 A 1 złr. 25 c. 

Rocznik Towarzystwa lekarzów galicyjskich za rok 


1868 8vo 121 str. Lwów 1869 1 złr. 20 c. 
SegelE. dr. Podręcznik sądowo-lekarski 16ka 167 
str. Rzeszów 1869 1 złr. 36 c. 


Szczepański Alf. Siła dla praw. Bvo 22 str. Kra- 
ków 1869 25 e. 
Turski J. K. Faworyt. Komedyjka w'1 akcie 16ka 

Í i - . 25 c. 
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Wolfram Jan dr. Rzymianka. Studjum historyczno- | laznej, i zająwszy drogę kolei, poczęły dobijać się 


obyczajowe 8vo D2 str. Warszawa 1869 ol c. 
Zabiegi Moskwy nad Dunajem i Bosforem (od 1711 
do 1866 r.). Skreślił Wt. S. Część I. w 3v., 48 str. Kra- 
ków 1869 80 e. 
De Cabres S. Catherine II., sa cour et la Russie en 
1742. 8vo X. i 112 str. Berlin 1869 1 złr. 90 c. 


Odbyć podróż w około ziemi można teraz w 
85 dniach — licząc już nawet kilka dni na spóźnienie i 
wypoczynki. Ze Lwowa do Paryża trwa podróż niespełna 
3 dni, z Paryża do Nowego Jorku (koleją i parowcem) 11 
dui, z Noweego Jorku do San Francisco (koleją) 7 dni, z 
San Francisco do Yokuhama przez ocean Cichy 21 dni (pa- 
rowcem), z Yokuhama do Hongkong (parowcem) 6 dni, 
ztamtąd do Kalkutty (także parowcem) 12 dni, z Kalkutty 
do Bombaju (koleją) 3 dni, ztamtąd do Kairu (koleją i pa- 
rowcem) 14 dni, z Kairu do Lwowa napowrót (parowcem i 
koleją) 8 dni. Z całej drogi zaledwie 20 mil jest” osią, 
mianowicie między Allaha a Bombajem w Indjach — ale i 
tam już budują kolej. 

— Organizacja kradzieży w Prusiech. Gazeta To- 
ruńska donosi co następuje: W Berlinie odkryto w tych 
dniach rozgałęzioną bandę złodziei. Wpadnięto na jej 
trop przez zdybanie kilku głównych przechowywaczy ban- 
dy, jako to kupców Koch, Teuber, Günther i innych. Na- 
stępnie uwięziono około 30 osób. Na czele przechowywa- 
czy stały renomowane firmy kupieckie, jakoto: Teuber, 
Aleksanderstrasse 3., i Günther, Gollnow strasse. Obydwaj 
trudnili się en gros sprzedażą kradzionych towarówi prowa- 
dzili rozległe interesa tego rodzaju od wielu lat. Kradzio- 
nych towarów zabrano u nich przeszło za 50.000 talarów. 
Mniejsze ilości sprzedawała pani Haase, główną zaś rolę od- 
grywał handlarz produktów Hartung, który w krótkim cza- 
sie z biednego nosipłata został właścicielem domu. Sprze- 
dawał on kradzione złoto i srebro. Nocną porą w jego 
sklepie podziemnym topiono przy zasłoniętych oknach zło- 
to i srebro kradzione. W Berlinie ostatnich czasów zda- 
rzało się często, że złodzieje wypróżniali nocną porą w pa- 
rę godzin całe składy. Z tego widzimy, że i pod tak sła- 
wią administracją pruską niezgorsze dzieją sie rzeczy. 


Zaburzenia w Krakowie. 


, Kraj donosi w niedzielnym Dodatku. nadzwy- 
czajnym: 

Podajemy dziś w krótkości opis wczorajszych 
(sobotnich) wypadków, zanim po sprawdzeniu wszy- 
stkich obiegających wieści, będziemy mogli podać 
inb sprostować szczegóły w jutrzejszym numerze 
dziennika. 

Wczoraj przez cały dzień mnóstwo osób uda- 
wało się ku klasztorowi Karmelitanek, bądź dla 
obejrzenia poczynionych ubiegłej nocy uszkodzeń, 
bądź dla przypatrzenia się miejscowości, która w 
ostatnich dniach tak smutnego rozgłosu nabyła. 

Od godziny Gtej wieczorem liczba zebranych 
zwiększać się zaczęła coraz bardziej, a to z powo- 
du krążących pogłosek, że mają się ponowić wie- 
czorem. sceny Wczorajsze. 

Policja zarządziła Środki ostrożności. i obsa- 
dziła podwórze klasztoru, a nadto postawiono silna 
straż przy bramie. 

„Ze zmierzchem znajdowało się na ulicy We- 
sołej kilka tysięcy ludzi, największa część jednak 
zwąabioną została przez prostą ciekawość, tak dale- 
ce bowiem wiadomem było, że pomimo jednozgo- 
dnych wystąpień pism tutejszych, zajścia nowe 
miejsce mieć będą, iż znaczna liczba osób, zgroma- 
dzonych w teatrze na przedstawieniu amatorskiem, 
udała się po skończeniu widowiska na Wesołą, jak 
mowiono, „dla przypatrzenia się rewolucji.* 

Po godzinie 10tej zaczęły się przed klasztorem 
Karmelitanek kocie muzyki, z przerwami powtarza- 
ne trzykrotnie. i | 

Gdyby nie silna straż , której demonstrujący 
nie zaczepiali, niezawodnie byłoby przyszło do no- 
wego najścia na ten klasztor. | 

Wojsko jednak zamknęło ulicę, i zdołało na- 
kłonić czy zmusić tłumy do oddalenia się. 

W czasie zajść przed klasztorem dał się sły- 
szeć huk, podobny do wystrzału: przyczyna jego nie 
jest dotychczas wyjaśniona, faktem jest jednak, że 
to nie był strzał wojska. 

Cofający się ku mostowi kolei żelaznej zatrzy- 
mali się przed nowo budującym się kościołem 00. 
Jezuitów, i dobijając się do parkanu otaczającego 
budowę, oraz do przyległej bramy, starali się do- 
stać do Środka. 

Gdy to się nie powiodło, przeszli do bramy 
zabudowań i ogrodów jezuickich , położonej bliżej 
mostu kolei, i tam dobijać się zaczęli. 

Po niejakim czasie brama uległa naciskowi i 
dobyto się do wnętrza. 

Wkrótce potem brzęk tłukących się szyb i o- 
krzyki: „precz z jezuitami!* oznajmiły ogromnej 
obojetnej i ciekawej większości, pozostałej spokoj- 
nie i przypatrującej sie przed bramą, od czego 
właściwie zaczęło się zajście w budynkach zakonu, 
którego sprowadzenie się do naszego miasta bar- 
dzo niechętnie przez mieszkańców przyjętem zo- 
stało. 

Ojeowie jezuici, ostrzeżeni dobijaniem się do 
pierwszej bramy (znajdującej się obok budującego 
sie kościoła), schronili się przez ogrody do dworca 
kolei żelaznej. Jeden z mich przybył na odwach, 
żądając zbrojnej pomocy, na odwachu jednak nie 
było dostatecznej liczby wojska. Jenerał, który 
znajdował się na odwachu, wydał natychmiast sto- 
sowne rozkazy, wojsko też wkrótce z koszar na 
Piasku nadeszło i wysłane zostało w kierunku 
Wesołej. 

Przybycie wojska było zapóźne, u księży je- 
zuitów bowiem wszystko już się skończyło, a skoń- 
czyło się nader smutnie, gdyż o ile słyszeliśmy, 
przełożony dość ciężko raniony został w głowę 
od uderzenia kamieniem i w rękę od uderzenia 
dragiem. Główni działacze zaburzenia przenieśli 
się ulicą Kopernika ku Plantom. Na Wesołej je- 
nerał Dormus przemawiał do nich słowami joje- 
dnawczemi po niemiecku, lecz bezskutecznie. - 

Na Plantach tłum się zatrzymał, aby odbyć 
rodzaj narady. Narada ta trwała około pół go- 
dziny. W czasie jej trwania jeden z używających 
powszechnego szacunku kapłanów, znajdujący się 
na miejscu, przemówił do zgromadzonych w celu 
uspokojenia ich. Przerywano inu jednak ciągle i 


do muru, otaczającego zabudowania jezuickie. 


Kilku młodych chłopaków, jak się zdaje ter- 


minatorów rzemieślniczych, przez mur, który po” 
częto burzyć, wdarło się do ogrodn, gdzie  przeż 
wojsko przytrzymani zostali. Wdzieranie się dalsze 
ustało, zaczęło się parlamentowanie z wojskiem 0 
wydanie schwytanych w ogrodzie, które czy sku- 
tek odniosło, nie wiemy. 

Wspomnieć tu musimy o urzędniku kolei że” 
laznej, którego nazwiska nie wiemy w tej chwili. 
Chcąc usunąć tłumy z drogi kolei żelaznej, zamiast 
uspokajających słów, wystąpił on z obelgami, i £ 
tego powodu przez rozjątrzenych został zniewa” 
żonym. 

Kilka słów przekonywających, wyrzeczonych 
przez jednego z posługaczy kolejowych, skłoniło 
tłumy do ustąpienia z drogi. Wkrótce nadciągnął 
patrol i zajął pozycję wzdłuż kolei. Gdy zakomen* 
derowano marsch! zgromadzeni chwycili za kamie- 
nie, lecz upomnieni przez kilku obywateli, odstąpili 
natychmiast od zamiaru stawiania oporu. 

Po małej przerwie udały się tłumy na Kle- 
parz, gdzie szybko przechodząc powybijały okna 
znajdujących się tamże klasztorów Wizytek i nowie 
cjatu Sióstr miłosierdzia. Potem udały się przez 
Smoleńsk na Zwierzyniec do klasztoru pp. Norber= 
tanek, gdzie wywalono bramę, stłuczono wszystkie 
szyby i wdarto się do ogrodu, w którym poprze- 
wracano ule i stłnczono szkła oranżerji. 

Po dokonanych  spustoszeniach z okrzykiem: 
„na Kazimierz i Wesołą!“ tłumy powracały mostem 
zwierzynieckim, gdzie przez ścigający ich silny pa- 
trol wojskowy przytrzymane zostały. Z ich liczby 
około 40-stu przyaresztowano, zreszta zaś tłumu 
rozbiegła się w różne strony. 

Fizjognomia miasta od godziny 12. w nocy 
szczególny przedstawiała widok. Narynku i ulicach 
miasta widać tylko było przeciągające patrote i 
oddziały wojska, dążące szybkim krokiem w różne 
strony. Od czasu do czasu słychać było sygnały i 
odgłos bębnów. Na rynku przed głównym odwachei 
stacjonowała kompania wojska, rozwinięta frontem 
do południowej części rynku. 

Na Wesołej szczelnie zamknięto wszelkie przej- 
ścia i zaułki, począwszy od mostn kolei żełaznej, 
aż do murów klasztoru. 

Obaj jenerałowie i p. delegat namiestnictwa 
do godziny Ściej w nocy byli na miejsen wypadku, 
i ich taktownemu znalezieniu się, a wreszcie prze” 
mowie jednego z jenerałów do ludności, zawdzię” 
czyć należy, że nie przyszło do opłakańszych wy- 
padków. 

Dzisiaj o godzinie w pół do czwartej po po” 
łudniu osadzono w tntejszym domu karnym trzy 
zakonnice, karmelitanki bose. 


Przybyli wczoraj z Krakowa opowiadają, 20 
oburzenie dotąd się nie ułożyło i że obawiano się 
wczoraj powtórzenia zaburzeń sobotnich. Dziwna 
zdawałoby się rzeczą, iż w polskim Rzymie, W 
ognisku stronnictwa klerykalnego obudziła się takż 
zawziętość przeciw klasztorom w ogóle. Ależ od- 
działywanie tam właśnie występuje silniej, gdzie 
było silniejsze działanie stronnictwa klerykalnego: 
Już u nas nie byłoby to się stało, chociażby od“ 
kryto podobnie więzioną zakonnicę, bo działanie 
stronnictwa klerykalnego nie występuje nigdzie tak 
przeważnie jak w Krakowie. 

Pan delegat namiestnictwa, Bobowski, wydał 
odezwę do mieszkańców Krakowa, wzywającą lu” 
dność do zaniechania rozruchów. 


Po Krakowie krąży petycja o usunięcie zakon! 
jezuitów. Petycja ta brzmi: 

„Do Prześwietnej Rady miejskiej na ręce JW: 
prezydenta. a 

„Zważywszy, że jezuici uznani są powszechnie 
jako źródło ogłupienia i zgorszenia; , 

zważywszy, że obecne rozdrażnienie w mieście 
może dać powód do smutnych zajść, którym zap” 
biedz należy — 

upraszamy Szanowną Radę miejską o stano 
wcze raz na zawsze wydalenie z Krakowa karmó 
litanek i jezuitów, tak, jak to uczyniły miast* 
Praga i Wiedeń.“ 


Ostatnie wiadomości. 


Tagblatt donosi, że plenarne posiedzenia dele” 
gacyj zaczną się z dniem 2. sierpnia, a sesja de” 
legacyjna zostanie zamkniętą najdalej do 20. sier” 
pnia. j 
Cesarz Napoleon ma około 12. sierpnia uda 
się do obozu pod Chalons. Ks. Napoleon ma 
być podróż po Niemczech. ô 

Książe Madrytu, Don Karlos opuścił podob!” 
rzeczywiście Paryż, i znajduje się Na ziemi r 
szpańskiej. Mogłoby to dać powód do groźniejszy” 
rozruchów, gdyby ten pretendent do korony b” 
szpańskiej miał pieniądze, Podobno jednak nie #4; 
chodzi ten wypadek. Francuzcy fabrykanci niechcie” 
dostarczyć mu broni na weksle. Rząd prowiżor) 
czny wziął się zresztą energicznie do stłumiot” 
rozruchów, i rejent Serrano ogłosił dekret, o” 
cą którego wchodzi ponownie w życie surowa 
stawa z r. 1821 co do uśmierzania spisków i " 


ruchów. s 


Kursa z dnia 25. lipca 1869. 
„godz. 1. min. —- popołudniu. : 
Wiedeń. Renta austrjacka 6340. Akcje kredyt” 
we 303.—. Akcje bankn anglo - austrjackiego 35 
Bank obrotowy 144—. Akcje Karola Ludwika tyje 
Kolej południowa 274.50. Franko-austr. 132.25. w 
banku budowniczego 73.--. Losy 1860 r. 104.60. Napo 

ondor 9.99. Usposobienie stałe. 

ore” 


Pociągi kolejowe na głównym dw 


Karola Ludwika. (Podlug zegaru 4 i 278 
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Poszukuje umieszczenia 


UrzęeęcdnikEe 


włądający polskim i niemieckim językiem, 

ry praktycznie wyuczył się kupiectwa 
w bandin żelaza, a następnie przez 10 lat 
Jt czynnym w Kantorze fabryki machin i 
Darzędzi rolniczych i Lejarni. gdzie jako 
Ysponent zakładu zajmował się kalkulacją 
Wyrobów i materjałów fabrycznych, obra- 
chankiem wypłat robotników i całą Z wy- 
działami temi połączona buchalterją i ka- 
S0wościa. Bliższe Szczegóły i kopie Swia- 
dectw złożone są w Biórze Administracji 
<azety narodowej. 2580 2—3 


Młody człowiek 


Po odbycin praktyki gospodarskiej w W. 
u. Poznańskiem i kursów akademii rolni- 
czej w Halli, życzy sobie przyjąć miejsce 
Urzędnika gospodarczego w Galicji. Pozna- 
nie się bliższe, jakoteż wszelkie zarekomen- 
owanie się może mieć miejsce po przed- 
wstępem listownem porozumieniu. dla któ- 
regu załącza sie adres: J. M. Wucherer- 
strasse 10. Halle a. S. w Niemczech. 


Jana Gugla 


pierwszy austrjacki 
z A KEŁAD ł 
sprzedaży i wypożyczania 


1 


w Wiedniu, 
Stadt, Bauermarkt 4, 


w przechodnim domu Gundelhof. 


Fowyższy zakład ma zaszczyt niniejszem podać do wia: 
domości P. T. mieszkańców prawincji, że istnieje od 
20 lat 1 zawsze znajduje się w nim stały skład przeszio 
100 sztuk wszelkich wzorawych instrumentów na sprze- 
daż, i takowe poleca po następujących cenach: 
Nowe fartepiany ʻ zd 250 da 300 zł 
salonowe fortepiany 240 2 
konceriowe fortepiany z me- 


S Sapma 


talowemi blatami . - 320 . 450 

„ Damsk. pienine najlepsz. wyrobu , 350 „ 420 ” 
Ograne fortepiany o 6 I 63/4 oktaw. „ 60 „ 180 

Ogromne fortepiany o 7 oktawach w 200 „ 250 7 

Harmonium od 3 do 14 rejestrow » 120 > 400 X 

Wszystkie nowe instrumenia pochonzy z fabryk 


osiądających wziętońć, zaopatrzone są w najn- 
bz. sea przyrządy, mają silay, dźwięczny 
ton i pod wzgłędem ich trwałości może być udzieło- 
ne wszelkie możebne poręezenie. OUgrane instrn- 
ment» są wszystkie w najlepszym stanie, dobrze 
ton wytrzymnją i stosownie do wej, wariości pod 
każdym względem zasługują na polecenie, Przesyłki 
ma listowne zamówienia poczytują się za sprawę hu 
Rorową Í ztego powodu wykonywują się najsumienniej. 

NB. Za opakowanie i spedycję do wiedenskich 
dworców kolei Inb parowców należy osobho przesłać 
przekaz na 10 złr. w. a. od sztuki. 2555 2—12 


© BIŻUTERIJE ze 


Biżaterje brylantowe. 
Prześlicznie zrobione, nawet znawcę mogą w błąd 
wprowadzić. Uprawne są W prawdziwe złoto Talmi, 
Brylanty zaś sy imitowane za szlifowanego jak najle- 
piej kryształu gorskiego, i nirtracą nigdy ognia. lune 
drogie kamienie są rownież imito e nie do paznania 
1 broszka złr. 1.50, 2, U, 7, 5.7%." 
1 para kolczyków zir. 1.50, 2, 4. 4, 5. 
1 para guziczków do połkoszulka:złr.1.50, 2, 3. 
1 para guzlczków da rękawków „zlr.- 1.50, 2, 3. 
1 szpilka męzka zlr. 1, 1.50, 2, 8. s 
1 pierscien brylantowy piękny ztr. 1, 1.50, 2, 3. 
1 krzyżyk na szyję zir. 1, 2, 3. A 
Cyzelowane biżuterje ze złota Talmi 
i ławcuch ze złota Talmi złe. 1.50, 2, 2.50 
1 lancuch na szyję zir. 2.50. 3, 4, > 
wabn jni i sęki 9, 
b emea ad tale rj Z Tanim ae 1 
h kk ków 50 ct., złr. 1, 1.50, 2. 
(U rków do zegar. st. , 
1 medalion 50, 80 cts Er. y są sk "Hi 
1 para guzików pólkoszulkowyeh 30, 50, 80 c., 1 zł. 
1 para guzików maukietowych 40, 60, 80 ct, 1 zł. 
1 szpilka męzka 50, 80 ct., zir, 1, 2, 3. 
1 broszka na fotogranę złr. 1, 2. 
Biżnterje koralowe z oprawa w złocie Talmi. 
1 broszka złr. 1.50, 2, 3, 4, 5. 
1 para kolczyków zlr. 1. 1-30, 2, 3. 4, 5. 
1 para guzików półkoszulk 30et,, 1 zir., 1.50, 2. 
1 para guzików mankietowych złř. 1, 2, 3 
1 szpilka męzka zlr. 1, 1.50. 


Nie do uwierzenia, 


iwy angielski, w ogniu złocony, srebrny 
eur prawdziwy, dnie kryty, emaliowany, za szkłem 


razem 2 łancuchem prawdziwym ze 
ara SKIE medałionem wszystko to razem W pu- 
delku złe. 20. 


* elski srebrny chronometr o jednej 

"2 RE 4 kryształowem, wraz z lalicuszkiem 
A ku złe. li. 

ednina w, rne. zegarki cylindrowe ze szkłem 

kryształowe, 

i inedallonaim, 

Takie same zegar, 


kd klowym złr. 12. 

PNA prz eam ue (aukry) z szklem 
kryształ "Mafrezyną do Gäskakiwania nko a TR 

Srebrne zegary kotWiczne liez A vA a ab- 
gania, z szkłem kryształ. W przepysz pr US. Ty, 05 
wa zir. 20, 28, 30, To same ze zlota HE. Wan kryszta- 

Zegarki damskie srebrne, Z SŁ PEN 
lowem, w miniaturowym formatit, maocito, D e że 
razem z łaucuszkiem na szyję. WSZY” A of 
dołku zł. 15. Takie same w podwojnej kope 
ańcuszkiem zir- 18. 

Za wymienione powy 


GOT 


D 


1 pieróciēń z prawdziwemi perłami zlr. 1.80. 
1 pierścień z turkusami i perłami złe. 2.50. 


tku, złe. 10: 
wipude oglindrowe, jak uajiepiuj w o- 


Pierścionki z rozmaitemi kamieniami, jako to: 2.50, 3 
ctrysoprasem, turkusem, jasminem, opaleni złotawym, | * 


opalem zwykigm I t. A po złr. 2 50, 34,5. 
Wielkie pnęrściouki z pieczęciarni ze złota, z kamie- 
niem do grewirowania po ztr. 3.50, 4, 5,6. a, z kamie 
Ciężkie pierścionki złota. z prawdziwemi di > 
tami siedmiogrodzkietai po ztr. 5, 0, 7, 8, t diamen 
Takie game pierścionki z prawdziwemi diamentami 
po złe: 6, 12, 15, 20, 2% 


Takie samo 4 prawdziwomi perłami po złr. 4, 5, 6, 8. ztr. 


Kolczyki złote, para pó złr. 2, 3, 4, 5, 6 da 10. 
ki z prawdziwemi diamentami siedmio. 
Kolczyki złote as ai 


i alr. 
EE ida po złe, 2. 3, 4. 5, 6, 7, do 12. 


sza się P. T. Szanawną publiczność najuprzejmiej, by ze względu na wlasny interes z wszelkiami 
tą Hale pad powyżej podanym adresem, gdyź wtedy tylka 


i i dustrie- 
udawała się Wprost da „in 
a ari za prawdziwość towaru. 


Hstawiczna zamowienia tysiąca dlugoletnieli adbłorcow ze wszystkich części monarchii 
Ń Moskwy. Turcji, Włoch i z catego Wschodu dają 0 rzetelnem i szybkiem 
ych z po za kraju polecen najlepsze poświadczenie. 
Cenniki z illustracjami rozsyłają się bezpłatnie i franco. 


Aust Hache z Niemiec. 
wykonywaniu otrzyma! 


Tak dobre jak ze złota, sa 


"ww li.q>€ Z Rn <€7- > | 
Kioby je chciał dostać w prawdziwym gatunku, ten nieehaj 
się uda pod adresem: 


ALMI| Vereinigte INDUSTRIE-HALLE in WIEN, 
m Praterstrasse LG. 


M" Uprasza się zważać na ten numer i nie mięszać go z numerem 26. WE 
Za trwałość biźuteryj poręcza Się na pismie. 


wskazówką ininutową, wraz złancuchem|jące najnowsze kompozycje Mayerhecra, Ofienbacha, 


żej zeg wki kieszonkowa daje się 5cio letnie poręczenie. 
o . 


«ADS 


3 
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fabryka w Clichy 

LIQUIDE ANTIPITHYRIASIQUE. Nieza- 
wodny środek do spędzenia łupieży 

LA głowie; leczy świerzbienie skóry 
podwłosnej, które jest główną przyczy- 

ną przedwczesnego wypadania włosów. 


di, 5 A POZIOMEK. Dla zachowania 

st w stanie świeżości i ut i 

naturalnego ich "irak deki 

| PAPIER WONNY do kadzenia, dla odświe- 
żenia powieą i przyjemnej woni w 
mieszkaniselb. 


Skład we Lwowie w apt . 
Tranczynskiego, Krk 


Powszechny Bank agraryjny, 


w Wiedniu I. Renngas:e Nr. 6 pośredniczy w kupnie i sprzedaży majątkow 
leżących w państwie Austrjacko-węgierskiem. O przedmiocie tym znajdują 
Się w biórze dokładne objaśnienia do informacji; co do bliższych, dostępnych 
warunków gotowi jesteśmy na Żądanie udzielać listownych uwiadomień. 


Bada Zawiadowza. 


Przednie wytwory toaletowe paryzkie czysto roślinne 


pp. braci MONTREUIL et Cie., 


— la Garenne pod Paryżem. 


RÓŻ nieszkodliwy, CARTHAMINE zwany, 
dla nadania rumieńców i utrzymania 
świeżości policzków. 


BARWA BIAŁA i CZERWONA bynajmniej 
nieszkodliwe dla zachowania świeżości 
skóry. 


EAU TONIQUE a L' ARNICA. hygieniczna 
toaletowa woda dla dum. Posiada wła- 
sność ściśliwości; zapobiega i leczy 


pewne słabości. pochodzące z życia zbyt ; 


sedentarnego. 


Piotra Mikolascha, w Krakowie w aptece p. Józefa 


2368 10—12 


ï w Stanisławowskim obwo- 
F olwark dzie jest do wydzierzawie- 


nia na lat 6. składający się z 170 morgów 
ornej ziemi, 50 sianożęci i tyleż pastwiska, 
po cenie 6 zir. za 1 morg; budynki tak go- 
Bpodarcze jak i mieszkslny s4 nowe, po- 
trzebne nasienie da właściciel — lecz żąda 
kaucji 1600 złr., od klórej zapłaci procent 
odpowiedni, 2556 3-3 

liższa wiadomość w Ajencji Lubina 
Preyera w Stanisławowie. 


Dobra tania porcelana. 


Serwis stołowy na 6 osób, 40 sztuk — 
złr. 8%, 10, 11. 

Serwis stołowy na 6 osób, w modnym 
gatunku — złr. 12, 13, 14, 

Serwis stołowy fasonu francuzkiego i an- 

të gielskiego - złr. 15, 16, 18, 20, 25, 

Serwis stołowy na 12 osób, złr. 20, 24, 
40. 100. 

Serwis herbaciany lub kawowy na 6 osób, 
złr. 3%, 4, 5, 6, 20, 30. M 

Serwis herbaciany lab kawowy na 12 o- 
sób, złr. 5, 6, 8, 10, 20, 50. i 

Ładne artykuly na podarki weselne i 
świateczne od ct. 2U, 40, 80 do złr. 2e. 

Doskonały kit porcelanowy 25 Cnt., Osj- 
lepszy proszek do czyszczenia 40 ct. 


J. POY, Stat Naster- w Wiedniu. 


FZlecenia za przekazem pocztowym. Opa- 
kowanie jak najtańsze. 2408 9—12 


ZŁOTA TALMI 


1 naszyjnik damski złr. 2.50; 3, 4. 
t bransoleta žir. 2, 3, 3.50. 
1 sznur korali Siekanych 16 ct. 
1 sznur korali krągłych 30 cnt. 
Biżuterje emaliowane. 
Emalia przepysznie zrobiona na złocie Talmi. 
1 broszka ztr. L, 1.50. 2, 3. 5 i a 
1 broszka prawdziwemi koralami i emalią ozdu 
na ztr. 2, ET sa. "METZ 
1 para kolczyków złr. 1, 1.50, 2, 0. 4 É 
1 caly garnitur emaliowany, broszka i kolczyki z 
i zie. 3.50. 
"A paca emaliow. guzików polkoszulkowych G0, HU C 
1 para cmaliow. guzików mankiet. 80 cnt., 1, 2 zlr. 
1 medalion B0 cnt., zir. I. 1.59, 2, 3. 
1 pierścien cimaliawany 60 ct, 80 et, zir. 1, 2. 
1 łańcuch z emalią zir. 150, 2. 
1 łańcuch damski złr. 2 50, 3.30. 3 t A 
Biżuterje pertowe w oprawie filigranowej. 
1 pierscien Z perłami zlr. 2.50, 3, A 
1 szpilka męzka Z pertami złr. 1, 3, 
1 broszka złe. 150,6 1:50: 3, 3,4, 5 
1 Lady naszyjnik damski z klamerkami bry- 
lantowemi i 4 ui z bryłantami 4 rubinami 
5,6. 3% s 
zir, 3.50, 4, siżuterje aluminowe. 
1 para kolczyków u la Eugenie złe. 2, 2.50, 3. 
1 | s la Kugenie złr. 2, 2.30, 


Pierścionki emaliowane z kamyczkiem brylanto- 


wym cnt. 80, zir. 1. 1.50. 


a jednak prawda! 
Srebrne damskie zegarki cylindrowe mocno pozła - 
cane złr. +0. p 
Złote (nr. 3 zlata) damskie zegarki, z sprężyną da 
odskakiwania, z szkłem kryształ. złr. 22, 24, 25, 27. 
Łagarki ze złota Talmi, apodwójnyeh kopertach 
2 wskazówką minutową, szkłem kryształawem i wer- 
kiem niklowym, wraz z lancuszkiem Ayo aan 
złota Talmi i medalionera, wszystko w pudelku złr. 25. 
Przepyszne pozytywki. meladjony, gra- 


Straussa, Zichrera i t. d., I sztuka o 4 arjach zir. 7.50, 
I sztuka a A arjach złr. 10.50, ł sztuka o 6 arjach z 
aparatem da tremolowania, mandoliną, przyrządem 
dzwankawym itd. złr. 18, taka sama o 12 arjach zir. 9%, 
Miniaturowe stoliki do pisania z mu- 
zyką złr. 15. e 
Wielkie, przepyszne skrzynki na cygara z 
muzyką złr. 15, 13. 
Alhumy 
ztr. 10, 12, 15. 
TabLakierki z muzyką zir. 7. 
Pazytywk: dla ptaków pa złr. 4, 
z 4, 6 i B;8rjami 


fotograficzue zj muzyką po 


4.50, - : 


| v kd "u. 
s h ÓW 
ALWCKE 

(ale garnitury, broszka i kolczyki ze złota w Szka- 


tułce, garnitur pa zir. f, 8, 10, 15, da 30. 
Guziczki półkoszulkawe ze złota, para pa złr. 1.80, 


50, 3,4, 5. 
Guziczki mankietowe, para po złr. 3.50, 4, 5 
Szpilki męzkia da krawatek po zir. 1.50, 2, 3, 4, 5 
Sliczne złote naszyjniki damskie z krzyżykiem po 

zir. 5.50, 0, 8. 
Krzyżyki złote z wstążaczkami aksamitnemi po 

zt: 1.50, 2, 3, 4 do 6. may. 

Zlote medaliany masywne po ztr. 2.50, 5, (i, 8, 10. 

Prawdziwe koralowe krzyżyki w złotej Gprawia pa 

1.50. <A; Ą A 

Ziate łańcuszki zegarkawe, męzkie i damskie kro- 

tkie po ztr. 13, 18, 20 do 30, dlugie pa zir- 40, %5, 30 

40, GQ da 200. 

Klamerki złote do pereł pa ct. 80, złr. 1, 1.50 do 2. 
Slnbne pierścianki pa złr. 2, 4, 5, 8. 
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broń iglicówa, 
ulepszona, 


ces. król. wyłączny przywilej 


F. Trolla w Wiedniu 
Leopoldstadt, Rothe Sterngasse Nr. 8. 

mam zaszczyt dostarczać takowa: z 
kurkiem i bez kurka, łatwą do czyszczenia, 
ostro strzelajacą, za pobraniem pocztuwam 
w cenie od 110 złr., 115 złr., 125 złr. do 
160 złr. w. 3. za sztuke. — Sto nabojów 
napełnionych 3 złr. 50 ent., nienapełnio- 


nych 1 złr. 15 ct. w, a. 2552 1-3 
AM MGTEDTYN W 
duszność, chrypka, katary zadawnione 


i wszelkie cierpienia kanałów oddechowych 
à BŁ y w jednej chwili po nżyciu. 
urek antlastmatyez dr. Levasseur, 
aptekarza, 19, rne ch a ER dE w Paryżu. 
Dostać można we Lwowie w aptece 
p. Piotra Mikolacza, w Krakowie w 
aptece p. Brama Miesyńskiego. 2362 34—9 
Gdy posiadane 
własnej fabryce wystawę 
darzom wiejskim zakład mój do 
ulepszony wed 


GAZETA NARODOWA z dnia 26. Lipca 1869. 3 


Naturalne Wody mineralne. 


zamówienia naturalnych wód mineralnych, » seczególniej wody Selterskiej, tm- 
skiej (KrAuchen ei Kessel), Fachingerskiej. Weilbachskiej, Schwalbachskiej, delińąw- 
skiej, jak również wody zawierającej kwas węglowy Ze zdroju Apolinarego, Root. świe- 
żego napełnienia 2395 16—? 


po oryginalnych cenach zdrojowych załatwia bezzwlocznie 


H.D. Dresler we Frankfarcie n. M 


Woda piękności. 


Ostrzega si rze alszowani e m. 
Ażeby otrzymać jedyny zagwarantowany Śro- 
dek piękności naturalnej 


ochraniający od opalenia i piegów, usuwający wszelkie wadliwości 

Kości skóry, czyniący ją bezzwłocznie świetnie biała, miękką. delikatną, 

i pulchną, a przytem środek chłodzący, orzeżwiający i upiększsjący» 
należy w głównym składzie we Lwowie u pana 


Bonifacego Mciiienwa 


Eau de Lys de Lhose, liliowego mleka piękności, 


które wszystkie na świecie Środki, pieć upiększające przewyższa, i o którego 
nadzwyczajnej skuteczności i działalności ze wszystkich stron świata nadchodzą 
listy z uznaniem, które jedynie przez dyskrecję nie bywają ogłxszane, | 
1 flakon 3 złr. w. a.; , flakonu złr. 1.30. 2455 12—12 


i szorBt- 
gładka. 
zażądać 


In Deutschland erscheinen 


DEE” ca 2500 %% 
Zeitungen und Fachzeitschriften, 


welche Annoncen gegen Gebühren aufnehmen. 


Soeben verliess die Presse mein nach den neneBten und sua, tyły e 


bearbeiteter B—_1 
Zeitungs-Catalog 


nebst nę ZUJ 
BĘ 5 Auflage W 
mit möglichst genaner Angabe der Auien, Erscheiouneswetse etc. 
Seit'Bestehen meines Instituts ist es mein (origesetztes Streben. durch móg- 
lichst correcte Zusammenstellung des Materjals die geebrten interessenten ber 
die jeweilizer Verhältnisse der Presse stets mw feit zu halten. i 
Der Catalog, welcher ausser sämmtlichen dentschen Zeitungen Anch die wich- 
tigsten ausländischen Zeitnngen, Fachzeitechriften und Kalender enthält, wird fran- 
co gegen franco nach allen Gegenden hin giatis versAudt. 


Rudolf Mosse, 


ofizielier Zeitungs-Agent (spec. f. Annoncen), 
St. Gallen. Beriirn. München. 


ea EO AOC EŃ E. A a EO T O O OSR O PC a 
przedtem przezemnie lokalności fabryczne Alserstrasse, Bensengasse Nr. 6. z powodu braku miejsc opusciłem i w mojej 
parowych i wszelkich do produkcji potrzebnych pomocniczych maszyn ukończyłem, ośmielam się pp. goepo- 
dostawy wszelkiego rodzaju rolniczych maszyn i przyrządów najuprzejmiej polecić, szczegóinie zań za 

lug najnowszych doświadczeń i z powodu swego rozgłosu powszechnie uznany 


SIĘEWNIE do uprawy rzędcowej 


o 7T — 9 — 11 — 13 do 15 rzędach, na żelaznych luh drewnianych kołach, z przyrządem do rozrzucania nawozn, zwrócić uwńgę. 


z" 


z = £ 


z = S e = = n 
ami e e E aa 


Dalej, wyrabiam reczne i kieratowe młocarnic, Hornsby ego młynki do czyszczenia 4 walcem kolozastym lub bez takowego, zwy. 
czajne młynki, młynki do śrutowania, miażdżenia i mielenia, maszyny do siekania buraków, maszyny do przewracania i gromadzenia 


siana, ekstyrpatory, przyrządy do rozbijania brył ziemi, 


walce kolczaste, brony, skrudlacze, bardzo praktyczne pługi do okopywacia 


buraków, z plewiaczami lub bez takowych, sieczkarnie 1, 3, 4 i S-rzędowe, najbardziej używane płagi i brony. a, 
Oprócz tego wyrabiają się wszelkie tego rodzaju najnowsze maszyny, usknteczniają wszelkie naprawy i przerobienia, a wreszcie 


wykonywuje ustawienie maszyn 


Podając to do wiadomośri P, T. publiczności ziemiańskiej pozwalam sobie upraszać o 


łaskawe padal uwzględnienie, zapewniając 


iż nczynię wszystko, ażeby doborem materjału, dokładug roboią i należytem wykończeniem, jako też taniością uczynić zadość poczynio- 
nym mi zamówieniom i dotychczasowe zaufanie nsprawiedliwić i nadal zachować. 


Cenniki na żądanie franko. 


Zwidzających moją fabrykę zawiadamia się, iż stojące na Freiung powozy publiczne przejeżdżają koło samego zakładu. 
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sta- 
4855. 


paryzkiej wy 


D 


szczególnione medalem 


wie świata wr. 


Wy 
nagrody na 


Główny skład spedycyjny: w aptece pod Bocianem w Wiedniu. 


fabrykant maszyn | narzędzi gospodarczych. 


Er. Eé Ler. 


Wien, Währing fHauptsirasse Nr. 37 
"zę = 
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Proszę zwrócić uwagę! Każde pudełko przezemnie wyrabianych proszków Seidlickich ś każdy papierek jedną dotę zawierający, dla rosrolnianiu 
od podośnych innych wyroków opatrzonym jest moją marką ochrony. 


Cena jednego oryginalnego pudełka 1 zlr. 25 ent. wraz z opisem w różnych językach. 
. Te proszki z powoda wypróbowanej swej skuteczności zajmnją pomiędzy rozmaitemi środkami domowemi pierwsze 
stwierdzają ze wszystkich krajów państwa austrjackiego nadsyłane poświadczenia i dziękczynienia. Szczególnie z pomyślnym 
dają się one zastosować w leczenin zamulenia i zatkabia ciała, niestrawności i zgądze, dalej w kurczach, cierpieniach nerek, 


miejsce, co 
resultate o 
nerwowym 


bolu głowy, uderzeniu krwi, reumatycznych afekcjach, hysterji, bypochoadrji, skłonności do wymiotów i t. p. 


we Iawyowie apt. P. Mikolasch. A. Berliner. Z. Rucker. Kleina 
w Kaliszu F. Hildebrand, 
„ Krakowie dr. Sawiczewski ap. 


w Białej Keler apt. 1 J. Berger. 
„ Brzeżanach P. Fadenhecht, 
n Brodach F. Gomuliński, i Y p 
a Chodorowie Z. J. Krynicki,| , i 
a Czernioweach J. Różański, 
t. z 1g. Schnirch, 
„ Musiatynie A. Sadtlverger, 
„ Kaliszu J. Puchalski, 


n 


LJ 


„ Nowym Sączu Kosterkiewi-| » 


a Nowym Targu C. Lauer, 5 
Powyższe firmy przyjmują także zamówienie na 


prawdziwy olej tranowy z 


Skład tego proszku utrzymują: ski. J. Pipes, 


g: 
wa, K. Sehubuth, F. W. Królikowańć Siae, 


w Podgórzu 5. Schlesinger, w Parnopołe A. Morawets, 
. 


„ Przemyślu Gaidetsehka, . A. Wielo- 
M. Jawornicki, s 3 s E. Machalski, „ Tarnowie asi” "4 
Józef Jahn, „ Kzeszowie J. Schaiter i 8p., Wadowicach F. Foltin, 
Józef Tranczyński, |.» Samborze Kifegscie. * Zaleszczykach J. Kodrębski, 


„ Złoczowie O. Fadenhecht, 
„ Żółkwi Jul. Nablik. 


watroby miętusowej . 


* Bergen w Norwegii. 


Stanisławowie Stecher v. se- | 
benetz, | 


czowa wdowa, , 
Stryjn K. Krzyżanowski, 


najczystszy i najskuteczniej tunek tranu lekarskiego i Re j 
Prawdziwy olej tranowy PE Te: więłnsowej Dżywa sie z najlepszym skotkiem w ałabońctach piersiowych + płucowych, w asko 


butach i słabości Rachitis. 


ć i Leczy najzastarzalsze cierpienia podugryczne i 1 
Olej ten Dajezystszy i nejskuteczniejszy ze wszystkich innych olejów, r) 
mieszek i zmajduje sie we flaszkach w tym samym skutecznym stanie jak 


; reumatycene, również jak i chroniczne wyrzuty skóry, 
rybich nie zawiera Żadnych jakichkolwiek chemicznych č: 
go natura wydala. 


MF Każda flaszka, dla różnicy od ionych gatunków tranu watrąbianegoz opatrzona jest moją marką ochraniającą i moim podpisem 
Cena całej butelki 1 złe. 8) cnote — pół butelki 1 ?r. w. a. wraz z instrukcją używania. 
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A. Moll, aptekarz i fabrykant wyrobów chemicznych w Wiedniu. 


"re WZA 


2482 Ir. Harca 70 
leczy słabości weneryczne i naskórne, 
jakoteż osłabienia, przy wieloletnich 
doewiadczeniach gruntownie ; jego Pora- 
dnik popularny jest w każdej ksiegarni 
do nabycia. Qrdynuje codzień od go- 
dziny 9 — 10 rato i od 2 — 4 popołu- 
dnia, w domu pod |. 177 obok arcy: 
biskupiej niegdyś kamienicy w Rynku. 

(Takže i Itstovnie pod ścisłą dy- 
skrecja.) 


Feliks Jastrzębski 


facteur de pianos du roi a 


Bruxelles. 

Zakład ten, którego fortepiany otrzy- 
mały na kilku wystawach pierwsze medsle 
i tak chlubnie są uznane przez artystów i 
amatorów w całej Lnropie, istnieje dotych- 
czas jako jeden z najpierwszych w I*rukseli. 
P. Feliks Jastrzębski, mając już wiek po- 
deszły i skałatane zdrowie, przgnałby po 
trzydziestu kilku latach pracy odpocząć, a 
pragnąc zarazem, żeby jego fabryka mogła 
pozostać w rekach polskieli, chetnie ułożył- 
by się z młudym jakim rodakiem, posiada- 
jgcym niejakie fundusze, któregoby wyuczył 
swojej Sztuki, a następnie wydzierżawił mu 
lub też sprzedał swój Zakład, 

O warunki zgłusić się można franko 
pod adresem: 


Mr. Feliks Jastrzębski — facteur 
de pianos — Bruxelles rue du Sa- 
blon Nr. 22. 2686 1—2 


potrzeba ¿araz zdolnego. Ikuohkarzuma, 
który by sie mógł chlubnemi šwiadectwa- 
mi, oraz dobrą rekomendacją wykazać. Ka- 
waler może mieć pierwszeństwą. Listy fran- 
kowang przyjmuje się pod adressą: „Zarząd 
dobr litterą F. ll. postę restante Storożyńce 
per Czerniowce,“ 
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Przeciw 

Zarazie pyskowej i ra- 

; cicznej bydła 
środek homeopatyczny 


Dr. F. A. Giinthera 
składzie u Piotra Mikolascha we 
Lwowie. 2582 24—12 

Cena 1 ztr. w. a. 

o | ZEE. in AG WE I 

. . f se” 

Ogłoszenie licytacji. 
Dnia 16. sierpnia r. b. i dni następnych 
w e. k. stadzie rządowem w Radowcach, z 
powodu nadmiaru rasy lekkiej, niewłaściwej 
przedlitawskim warunkom chowu koni,sprze- 
dawać się będa licitando za gotowe pienią- 
dze dwuroczniaki i roczniaki obu rodzajów, 
przydatne jeszcze do chowu, i po części 
vdstawione klacze, tudzież do konnej jazdy 
pociagów jeszcze przydatne konie a mia- 


na 


nowicie: 2546 2—3 

letnich ogierów 40 sztuk 
w - Bo s 
2letnich klaczy 50 a» 
lm" > 60 + 
matek . à 50 a 
koni pociagowych 150 » 

Razem 400 sztuk 


Mający zamiar kupna raczą na wska- 
zane miejsce i czas przybyć. 
Z c. k. rządowego stada w Radowcach. 


Ekstrakt mięsny Liebiga 
(Extractum carnis Liebig) 
Wyróbtowarzystwa w Ameryce poładniuwej 
Liebigs Extract of Meat Company, 


którego dobroć i prawdziwość zaręcza 

pan baron Liebig, 
jest najlepszym i jedynym środkiem 
wzmacniającym dla słabych, osłabio- 
nych rekonwalescentów i wiekowych. 
W jednym fnncie tego ekstraktn są 
zawarte wszystkie części, w gorącej 
wodzie rozpuszczalne, z 45 funtów 
mięsa wołowego. 

Tego ekstraktu nadszedł świeży 
transport w puszkach kamiennych po 
1/4, Y/, 1 /, funta do apteki pod 
„Gwiazdą* 2429 50—9 

Piotra Mikolascha we Lwowie. 


WIZYKATORJE zwanę dlbogpayres. 


Przyjęte w. szpitalach rancuzkich cy- 
wilnych 1 wojskowych z rogkaza Rady 
zdrowia publicznego, Wizykatorje te, 
które noszą podpis Albespeyres ną etyke- 
cie zielonej, działają w 6 lub 8 godzin naj- 
diużej. Prócz tego Papłer Albespeyres 
ntrzymnje sam przezsię ropienie obfite 
1 ragnlarne bez odoru i dolegliwości 
Każdy arkusz Papit. opatrzony jest na- 
zwiskiem Albespeyres. 2361 43—52 


KAPSUŁKI RAQUIN. 


Potwierdzoue przez akademię medyczną 
francuzka. która sprawdziła ich skuterczność 
i otrzymała ato najzupełniejszych kuarcji na 
stu osobach, dotkniętych zarażliwemi choro- 
bami, Akademia zatem orzekła, że kapsułki 
te są doskonalsze nad wszelkie preparacje z 
z kopahu. Każdy flakonik zawinięty jest w 
r:port potwierdzajscy, wydany przez aka- 
dewię medyczni. — W Paryża na Faubourg 
St. Denis Nr. 60, iw głównych aptekach 
za granica, we Lwowie w apt, p. Mikolascha, 


PILULES ceme GAUVIN 


t APrEKARZA, 55, BOULEVART DE SraastoroL W PARYŻU 

Jest to nieoceniony środek czyszozący | przeszysz- 
czający CZYSTO ROŚLINNY, przyjemny i łatwy do 
zażycia, a niezawodny przeciw ZATWARDZENIOM, 
| najnporczywszym NEWRALGJOM, ŻÓŁCI, FLE- 
JJ GMIE ŻOŁĄDXA. 

U  Pigułki Caurin'a sę niezawodnej skuteczności prze 

D w ZAFALENIU KISZEK, ZAMULENIU ŻOŁĄDKA, 
MIGRENJM, ASTMIE, KATAROM, LIRZAJOM, 
H GosECOWI i PODAGRZE. 

Zalety tych pigułek dają się streścić w para wyra- 
zach: pARZYWRACAJĄ I UTHTYMUJĄ ZDROWI£, 

Przy ich użyciu mie potrzebe zachowywać djety, 
lak ro do pukarmów jak i napoi; jeżeli idzie o otrzy- 
mania rozwolnienia, używa się ja przy jedzeniu, jeżeli 
BRA a przeczyszczenie, bierze nię je kladąa się 
` ac 


iotra 
h 


Br 

Ą ju p. Aukera ant. wa Lwowie, w War; 
szuwie w skladach materjaiow apiecznych pp _ Gallegu 
Bomi 1 Mrozowskiego. 2583 1—2 


T ut ED N AES TEASE: I TED 


GAZETA NARODOWA z dnia 26. Lipca 1869. 


OLEJ SEALNY 


Bracia fńriizkke s 


ww WU ie. na Ń um 


c. k. uprzywii. g fabrykanci lamp 


mają zaszczyt oznajmić, że ich 


ari 
mRnabww y CECE EË 
ze znacznie zniŻonRemi cenami 
już jest ułożony i tukory na żądarie franko przeseła się. 
Szczególnej uwacze polecamy nasze 
GE nowo -mu 
e. k. palentowane brennery 


w żadnem miejscn nie lntowane, leca nitowane, ztłd zupełnie zaberpi:- 
czone od ognia, i tańsze niż puchodzące z innej fabryki. 


SK £ A D 


we Lvoaie u 2568 3-17 


A. STEIFA SYNÓW. 


LAMPY ASTEŁA LINE 


YW PATH PORĄ 


VWNIOWBEVI 


FOTOGEN 


WT APT. 


HARTMANNA 


w. Austrji i 


Francji zabezpieczona przywilejem, 


w skutek swej silnej i trwałej działalności uznana jako i 
nieprzewyższona. podczas gdy wszelkie dotąd pojawia- 
jące się podrabiania tylko pod wzgledem zew nętrznej | 
formy mogą zbliżyć się do naszego preparatu. Uprasza- p 
my P. T. publiczność w jej własnym inieresie, zwracać 
należycie uwagę na winiete, naklejoną na każdej flaszce, ġ 
i na wyciśniętą na szkle naszą firme. 
Opakowanie zastrzega się na własny koszt. 
Skład główny u 


HARTMANNA 1 MITTLERA 


Wien, I. Bickerstrasse Nr. 3. 


Składy znajdują sie: We Lwowie u A. Berliners, Berl Seklera, Juliusza Bauera. 
LĄ, Mańxowskiego, Franciszka Ehrlicha, Kleina Wdowy, A. Baumanna syna, J, Kleina: 
w Tarnowie u M Gleichera, Henr. Koy: w Rzeszowie u J. Verstindiga J. Schai- 6 
ġera et Cowp.; w Jarosławin u Kar. Zaułotnego, Jakoba Juera. 2503 2-6 


Przenośne uprzyw. studnie 

na 60' głębokości Žž . ° 200 złr. w. a. 
+" Stndnie te Z przyrządem do pogłębia 
4 


nia są najnowszego wynalazku. 
Przenośne uprz. studnie rurowe 
„do ocembrowanią* wraz z kafarem 
na 2,' głębok., zupełnie nowej konstrukcji 100 zir. 


Przenośne uprz. studnie rurowe 


„do wśrubowania" za pomocą klucza 
na 25! głębukości š : 63 zir. 30 ent. w. a. 
na 18' głębokości 0 i 63 złr. 60 cnt. w. a. 
na 1%14' głębokości . 60 złr. — cat. w. a. 
Przenośne studnie rurowa są nowo 
wynalezionemi pośredniemi weunty- 
lami do utrzymania słupa wodnego zaopatrzone. 


Przenośne pompy do skrapiania, kiszki i t. d. 
wszelkich rozmiarów po najtańszych cenach znajdują się 
u muie zawsze w zapasie. 


Jedyna reprezentację moich wyrobów dla calego 
państwa Austrjackiego. Włoch, księztw Naddunaj- 
skich i Wschodu powierzyłem panu 


Zygmuntowi Reisner w Wiedniu 
Stadt, Judenpłlatz, 2, 


który przy pomocy wielkiego składa bezzwłocznie załatwia wszelkie żądania. 
Programów i wszelkich objaśnień ndziela tenże z najwiekszą gotowością. 


A. L. G. Dehne 


fabryka maszyn, kotłów parowych, przy- 
borów i pras filtrowych w Halle n. S. 


[o 
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4rzesłrzega się od naśładowania. 


WW) z. = = f 


AZN ANAN Il > 


„Papier Fayard i Blayn 
Charta Chemica du Codex. A 
. Leczy reumatyziny. katary, zadawnione zapalenie piersi, reamatyzny w 4 


biodrach. rany, oparzenie. spalenizny. odmrożenia, nagniotki wszelkiego 

” rodzaju itp. Trąbki tego paniern całe kosztują 2 franki, pułówki franka, i opa- > 
A 
> 


trzone są podpisem FAYARD et BLAYN. Papier ten zalecany jest od lat 30 

przez najzpakowmitazycu lekarzy. Sprzedać hurtowiuz w Paryżn, ulica Neuve St 

Merry, 40; we Lwuwie jedyn 9370 13 —4 
w 4/7 8.4 4 


je w aptere p. Piotra MWikolasza. 
SZSZIZNZNŻSZNŹNZ 


e 


40 medaiów złotych. 40 medalów złotych. 


Wełna czesznk a. 


Owce do produkcji jedwabistej weł- 
ny czesanki 
z oryginalnej zarodowej owczarni 


ke Merynosów=Mauchamp 


27 


zy pana 

Ludwika Graux (de Mauchamp), w 
Jovincourt (Aisne) we Francji. 

Londyn 185:. Nowy Jork 1858. Medale lszej 

Złote medale na powszechnych wystawach zwierząt: 
Paryż 1856, Billancourt 1867, 

ł Merynosy Mauchamp znajdują się tylko u pana Łudwika Graux syna. 
za ożycłela rasy, w zupełnie czystej hodowli. Rzad franenzki jak również -To- 
warzystwo ąaklimatyzacyjne ofiarowiją znaczne premie za rozpowszechnienie tej 
rasy, której wełna pod wzgledem połysku, nadzwyczajnej długości i elastyczno- 


Osobne wielkie złote medale: 
klasy: Paryż 1855, 1867. 


ści zupełnie zastępuje wełnę kóz angorskich i tybetańskich o jedwabistym 
włosie. Piękna budowa zwierząt i wydajność wełny stawią te rasę na równy m 


stopniu z najpiękniejszemi Rambouilletami. 

NB. Przez krzyżowanie tryków Manchamp z owcami Zackel i Zigaia 
otrzymano zdumiewające rezultaty. 

Pan Ludwik Graux reprezentowany jest w Wiedniu (dla całej Enropy) 
przez pana Adolfa Ellis Ungergasse Nr. 17 HI, Bezirk, który o cenie i przy- 
miotach zwierząt udziela bliższych pisemnych i vstnych objaśnień i u którego 
można oglądać żywe egzemplarze i próbki wełny. 2517 3—3 


EP 


Obicia papierowe 
z fabryk francuzkich 


w największym doborze 


po cenach bardzo przysiepnych 
poleca 


„ Magazyn galanteryj i papieru 


RUDOLFA SCKWARCA 


Š (plac Katedralny i plac Marjacki.) 


17) 2152 9—9 
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t 


najnowsze 
z azsdaog(cu 


qəosaqop 


Z rzeczy nowych 9 


Najlepszem miejscem do zakupywania najłańszych 


a najlepsych zegarków" iest 


SKŁAD ZEGARKÓW FILIPA FROMMA 


w WIEDNIU, Hoher Markt Nr. 11. (Galvagnihof) 2. piątro. 
Sprzedaż szczegółowa po cenach jak i w hnrtownej sprzedaży. 
Wszelkie zegarki regulowaue na sekunde sprzedają zię a pisemny sumienną 
gwarancją trzyletnią. 
Największy skład z dobaram najgustowniejszym. 
Ażeby wiele sprzedać, trzeba sprzeławać tamo. Geny fabr. z upuszcz. 8*/, Tab 


US” 


Stębruś cylindry, ux 4 rubiny vr. 10 | Z!ote nr. 3zeg. dam.naBrub. od zire 25—30 
» 221. ob, odsrak, od złr. 13 dy 14 | = emnilowane. . « . “pp 81—36 
„ 0 szkle kryształ. AP 15. 18 „ Z djamentami. .« . e p n 45-246 
Srebrne ankry* na 15 ran. „ p 157 Ty „ W Dodwójnej Kop e w -pu 46—48 
» o podw, kopercie ca „ ankry na 15 rub.. e w 39—45 
1ó rubin. „ phase o Wlk 23 »  ankry w złot. kaps.. „a „ 40—60 
» Oopodw, I vy, zo s kł, n w podw. kop... . = żydk vy) 
kryszt. i 16 rubin 4% BF, GD) s» W złoł. kaps. w po- 
opovdw.kop wojskowe, „ 2! „ 28 dwójnej kop.. « «4 w 65-100 
remontoary z szk'em = remMoNÓWATJg aga 2 n 20—100 
krysztąłowem=«"""„ "xy" 20%, 846. w »-w podw. kop,. „_100—2 0 
Chronuwoetrz prawdziwe angiel ke od sr 160 =- 1.060 — cią 
temyntoary myśli vskie bo „- 150. 


Zlote i srebrza zagarzi repetjery e „ 89%, 50, 80, 190—300. 
Wszelkiego rodzaju zegarków Sciena ch 1 pendułowych dostarcza taniej niż gdzielndziej. 
Srebrne lanewfńzki do zegarków : 
krótxie po zir. 2.50, 3, 4, 5, 6, 8, LU a długie po złr. 6, 7, 8, 9, 10. 
Łańcuszki do zegarków z łdkarat. zlota: 
krótkie py złe. 17, 2), 25. 4: 40 55 — długie po zir. 2i, 3), 40, 50, 60. 
z ISkarąt. złota: krótkie po sir. 25, 30, 40 5), 1UJ: dłagis poztr. 3U 40, 5), 6) do 100 


Dla odprzedających wszelkie ułatwienia. SYŻ 
Jg'vyny w Austri sklad-prowdeiwych nugielskich chronome- > i E 


trów, chronometrów-=remontoarów., cehronogratów. tudzież 
ankrów-cemontoarów me kich i damskich, z fabryki ©. et E. 
Emanuel, 1. Buviingtoa Gardens in Loadon nadwornego liwe- 
ranta Jej król. Wości Wiktorji, Jezo ces, Mości Napoleona 
HI, Jego ces, Mości sułtana, Jego król. Mości króla portu- 

galskiego i Jego król. Wysokości księcia Walii. 

Za wszystkie angieskio zegarki daję 5-letnią 
gwarancję. 

Dla paaów fabrykantów, lekarzy, duchownych, 
myśliwych, w ogóle dla wszystkich, zniewolonych 
do rychłego wstawania 


DOSKONAŁY ZEGAR z BURZIKIEM, 


3G godzin idący, a przy badzeniu zapalający vd razu qy 
światło, po 9 zir.: takiż zegar niezapalający Światła. po 4. A H " 
7 złr.; budziki bezpieczeństwa alarmowe z przyrządcm a PO” 


wystrzalowym, odrazu robiące swiatło, po 14 zły. 


Re” 1. 
Czysto złote i srebrne męzkie i damskie biżuterje 
z 14 i ISkaratowego złota. 
Wszelkie przedmioty op trzone s: stampilią urzędu ceymentniccego i wszystkie robione 
wedus medeli paryzkicb. 
Najpiękniejszego i najmudniejszego fasonu z 
Pierścionki po złe. 1.40, 2. 3, 4, 6, 10, 15, | Krzyżyki po ct. 5u. złr. 2, 3, 6, 8, 12, J** 
20, 89. Serduszka”(do otwierania zir. 2.50; % 
Guziczki do kotnierzyków damskich 6. 10. rr Po 3% 
1. Pora A ak że + Kólczyki po zlr. 1.50, 3, 6, 9, 15, 20. 
; a ' : 
"Tar, 15 85,8. 12, 13, 2), | Broszki po zir, 4.50, 6, 9. 15, 20, 80. 
Guziczki do kołnierzów pocnt 50, zir.1, | Garnitury, brosze i kólczyki krągłe, po 
2,3 4. «tr. , 12. 21, 30, 36, 40, 
Modalioniki po <!r. 1.80, 3, 6, 9, 1%, 18, 94. | Branzolety po zir. 3.50, 6, 12, 18, 24, 30 
ET Mo wiadomosci i jako przestroga: zag b 
'Puk4wane złoto nowe i Tatot we jest prawniztwem złotem imawas prawie żadue) 
warteści metalu. Również znKazano urzędownie fabrykasji złota Sr. 1. i Nr. 2. i wolno 
sprzedwać jeszcze tylko z wyrobów tych przedmioty, wykońszone przed końcem r, 1966: 
nie można zatem spodziewać 6:0 znalezienia nowych tasonuw w tych przedmiotąch, ` 
Za moje wyrob biźntecyj złotych gwarantuję wartość rzeczywistą 17 złr, w jE” 
dnyju łucie w towara h z ltezrat, slota, a 29 złr. w jednym łacie IEXsrat. złotą, 
Atelie reparacyjne: 

Wszelkiego rodzaju zegary naprawiają się jak najdokładniej i sumiennie, a stare 
zegary, nieraz drogie rodzinne pamiątki. na nowo restaurują się jak najlepiej" 
Ceny reparacji z Żletnią gwarancją zir. b 130. 2 3 4, 5. 

Wy ioazdy zerar dostarczam z motrogramem I herbem. a | 

Na żądanie rozayłan zegarki i biżuterje za pobraniem pocztowem do wybor! 
i zwracam odwrotna pocztą pieniądze za niezatrzylnane przedmioty. Poiecen!* 
wypeimiam śelsie za przysłenosu natsżytości lub A przekązew, 1 upewniam każdegy ” 
pinów zamawiajęcych o na skuienniajszej r me do Zyczenia niepozostawiającej usłudze 
Stare zegarki. złoto i srebro przyjmuję w comeu najwyższych jako zapłat€ * 
kupuję także za pgotówke. i y a 
j Na zapytania odpowiadam niczwł cenie, daję wszejkie żądane wyjaśnien! 
i gwarantuję ceny najtańsze. — Sprse'laż hurtowną j pojedynczo. + AR 
Utrzymując stosunki Z uajoierwsZewWi fabrykami loodyńskicmi i genewskiemi, | * 
skutek słynnego, zawsze zapasowego doboru, dvstarczam, jak to nzmano. najtańsze wa 
garki lepsza niż gdźiekolaiekindziej a równocześnie eleganckie i roboty sumienne: 
Wszelkie przedmioty odewnte są wyrobami oryginalnemi, Bie naśladownictwem. 
Wielce Szanownych mieszkanców prowinej, odwidzających Wiedeń. upraszań 
najuprzejmiej o wstąpienie do mego land'u, 23876 11=! 


Philipp Fr omms 
Uhren- und Goldenareu-Fabrikant, 


Wien, Rothenthurmstrasse 9. vis a vis der Wollzeile. 


Perto ud przesyłek aż Qo wysokości 1 fnnta, wynosi w całej monarchii tylko 20— 
Zyczjcych sobie zam enłać zegarki stare ma nowe upraszam 0 udawanie się do m 


Drukiem Kornela Pillera. 


4 


25 et 
pie. 


iedzialny: Platon Kostecki. 
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